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Japońsko., chi~ska kwadratura kola. 
Liga narodów wciąż szuka odpowiedniej... formuły. 

PARY t, 23.11. (PAT) Członkowie 
Rady Ligi Narodów poświęcili cały dzień 
dzisiejszy opracowywaniu rezolucji, któ
ra ma być przedstawiona do zatwierdze
nia jutro, na ostatniem posiedzeniu pu
blicznem. Tak zw. komitet dwunastu 
złożony ze wszystkich członkćw Rady 
prócz przedstawicie i Chin i Japonji 
zbierał się dziś dwukrotnie na posiedze
niu poufnem i wysunqł nowy projekt 
rezolucji, której przyjęcie ma oznaczać 
zakończenie sesji. W rezolucji tej mo
wa jest o komisji ankietowej oraz O e
wakuacji Mandżurji przyczem obie te 
kwest je traktowane sq oddzielnie. Co 
się tyczy komisji ankietowej, stosunkowo 
łatwo będzie uzyskać zgry dę, wobec te
go, że Chiny na oią się godzą, a dele
gat Chin zakomunikował wczoraj min. 
Bńandowi warunki rządu japońskiego, 
które nadaj,! się do przyjęcia przez 
wszystkich. Trudniej będzie z kwest ją 
el"akuacji Mandżurji, Japonja nie może 
wycofać swych wojsk, przynajmniej w 
danej chwili, zaś Chiny żądaj,! natych
miastowej ewakuacji. 

Zadanie komite'u dwunastu polega 
więc na opracowaniu w sprawie ewa
kuocji tekstu tak ogólnIkowego, by Ja
ponja moa/a się na ten projekt zgodzić 
i ."a tyle stanowczego, by Chiny tego 
projektu nie odrzuciły. Według ostat
nich ' . wiadomości komitet nie znalazł -

Wybory do zarządu 
gminy polskiej 

w Gdańsku. 
GDAŃSK, 23. 11. (PAT) Wczoraj 

po południu odbyło się nadzwyczajne 
walne zebranie delegatów gminy pol
skiej w Gdańsku, podczas których do
konano wyborów do zarz,!du gminy. Na 
skutek akcji pojednawczej przedstawi
ciele dwu wrogich ku sobie usposobio
nych kierunków, dotychczasowy .prezes 
gminy Maliszewski I dr. Kubacz złożyli 
oświadczenie, że dlltąc do osi,!gnięcia 
pełnej zgody między Polakami w Gdań
sku zrz· kli się swych funkcji i zgodnie 
podkreślają konieczność obioru. nowych 
władz gminy polskiej za wspólną zgodą. 
Oświadczenie to, jako wyraz jedno
myślności wśród Polaków w Gdańs~u 
przyjęte było długotrwałemi oklaskami. 

Do prezydjum zarzlldu g!Y'iny pol
skiej wybrano następnie jako prezesa 
posła na sejm gdański p. Erazma Czar
neckiego, na wiceprezesów posła Anto
ni~go Lengjona i ks. Komorowskiego. 

Hojny dar znakomitej 
uczonej polskiej. 

WARSZAWA, 28 listopada (PAT). -
W nbiegłym tygodnin przywieziono do 
Warszawy jeden gram radn ofiarowanego 
pl'zell MRrję Skłodowsk/l· Curie Instytutowi 
Radowemu jei imienia, który powstaje w 
Wamawie dla walki z rakjem i innemi 
nowotworami złośliwemi. Otrzymany dar 
przedstawili wartość przeszło pół miljona 
złotych, Jest to uajwiększa dotychczas 
ilość radu w PolsCE', pl'zyczem wielokrot
nie przewytszajllC8 ilości posiadane pl'lOZ 
nieliczne zakłady lecznicze w kraju. 

dotychczas odpowiedniej formuły, któ
raby zadowoliła obie strony. 

PARYŻ, 2!J/XI. (PAT) - Rada Ligi 
Narodów na posiedzenin, odbytem bez u
działu przedstawiciela Chin i J aponji, 
rozpatrywała projekt rezolucji. przypo
minajłcei zobowiązania z dnia 30 wrześ' 
nia rb. Rozpatrywany by! projekt ntwo
rzenia komisji badań, zto~onej z trzech 
czlonków. Rezolucja zostanie prawdopo· 

dobnie przedstawiona obu zainteresowa
nym stronom jeszcze dziś wieczorem. 

PARYŻ, 23fXL (PAT) - Memoran
dum chińskie, wręczone wczoraj Radaie 
Ligi, aprobuje zasad, powołania komisji' 
śledczej, !znznaczaj.c, że środek ten mo
że być sknteczny tylko wtedy, jeśli ró
wnocześnie nast4pi ewaknacja Man4żurji 
i wstrzymanie akcji wojennej. 

PARYŻ, 23fX1. (PAT) - Według --
Wybory w Przemyślu 
utrzymaly dotychczasowy stan posiadania ugrupowań 

politycznych. 
B.B.W.R .... 4 mandaty, Centrolew ... 1 mandat 

Undo ... 1 mandat. 
PRZEMYŚL. 23.XI. (tel. w!. nDz. Ł. ")-Na ogólną liczbę uprawnio

nych do głosowania 269,717 otldano 208,678, w czem głos6w ważnych 
207,9tl8. ~ 

Na listę Iłr. 1 (BBWR) padłC)- głos6w 95,170 (w poprzelfnicli wy6ol'ach 
92,740. . \ . ~ 

Na listę N. D. 1.4,656. na listę VI[ (Centrolew) 46,1 H, na listę XI 
(Und'a) 39,088, na listę X[V 1(sion, m,dop,) ~,.a7 (spadek: prawie 4,000 gt), 
na listę XV (starorusini) 4,225 (z powodu unieważnienia tej listy były wy
znaczone nowe wybory), na listę XX[V (relrob.) 3,127 gl. 

Podział mandatów utrzymany jak: w poprzednich wyborach t . j. BBWR 
-4 mandaty; z gen. Galicą na czele, Centrolew-l mandat p. Pawłowski 
(str, lud.) i UN00-1 mandat p. Zahajkiewicz, b.wicemarszalek sejmn. 

Postulaty Rady Naczelnej 
Stronnictwa Narodowego 

w dziedzinie p~lityki zagranicznej i wewnętrznej 
WAR SZA. w A., 23.11. (Tel. wł. .Dziennib Łódzkiego"). 
Na niedzielnym posiedzeniu Rady Naczelnej Stronnictwa Narodowego 

przyjęto szereg rezolucyj, wzywających do przestrzegania w życiu wewnętrz
nem państwa prawa, kt6rego .nikomu bezkarnie narnszać nie wolno". Dalej 
rezolucje stwierdzają, że .bezpieczeństwo naszych granic winno znaleść gwa
rancje przedewszystkiem we własnej sile obronnej". 

Dalej rezolucja zajmuje się politykI!!· zagraniczną, zwracając uwagę na 
konieczność przeciwstawienia się naporowi niemieckiemu na Pomorze. 

Rezolucja wypowiada się przeciw prawu małżeńskiemu, opracówanemu 
przez Kom. Kodyfikacyjną. 

Obszernie rezolucja zajmuje się sprawll żydowską w Polsce, twierdząc, 
że: liczba żyd6w w Polsce, ich groźna dla naszej przyszło ' ci pozycja, k/!lra 
znacznie się wzmocniła za obecnych rząd6w sprawia, że polityka naroddwa 
polska musi się zwracać z całą stanowczością przeciw niebezpieczeństwu ży
dowskiemu. 

Gł6wną przyczyną zajść, które zakłóciły prawidłowy bieg życia uniwer
syteckiego Rada Naczelna widzi we wzrastającej agresywności żyd6w, w po
lityce ulegającej ioh roszczeniom, Ofl\lI bierności społeczellstwa polskiego wobec 
zalewu żydowskiego. 

Rada Naczelna Str. Nar. pOllt.anawia: 
l) Położyć nacisk na obowiązek popierania handlu i rzemiosła polskiego, 

przez kupowanie wyłącznie u chrześcjan i zwalclIanie żydów w dziedzinie ty
ci .. gospodarczego. 

2) . Prowa~zić skuteczną walkę ze szkodliwym wpływem żydowskim na. 
polskie życie umysłowe oraz z zalewem w wolnych zawodach. 

3) Dążyć do ograniczenia. żyd6w w szkołach średnich i wyższych. 
Bardzo obszernie potraktowane zostały w rezolncji sprawy gospodarcze. 
Rezolucja żąua zerwania z dotychczasową polityką ekonomic/mą, polega-

jącą na. nadmiernym interwencjonizmie i etatyzmie w zakresie wszy tkich 
dział6w życia gospodarczego. 

ostatnich pogtosek, komisja dla zbadania 
spraw mandźurskicb, ma być utworzona 
z więk~zej ilości osób, niż trzy. EII'akna
cja wojenna nie ma być związana z pra-
cami komisji. . 

WIEDEŃ, 23jXI. (PAT). - Gene
raI Maa ntworzył nowy rZłd dla pro· 
wincji Hai·Lun. Zorganizowana armja 
gen. ?Iaa zajmnje obecnie okol,ce rzeki 
Nonni na p"6łnocy od Ciciłaru i przygo
towuje się do odparcia ewentualnych a
taków japl ńskich. W razie rozpoczęr.ia 
ewaknacji przez wojska japońskie, przy
gotowane jest niezwłoczne zaję::if\ przez 
wojska gen. M.aa ewaknowanych przez 
Japończyków terenów. 

MUKDE ' , 23. 11. (PATl - Agencja 
Reutera donosi: napr~żoD& sytncja zdaje 
się pnowaĆl w CAin-Czou. Istni~je obawa, 
te w tej okolicy dojdzie w n8jbliższ\'m 
czasie do starcia cbJń~ko-ja poń'lkiego. Ko
mnnikacja kolejowa na Iinji Pekin - Mng
den jest od wczoraj nnieruchomiona. Sil
ne oddziały wojsk gen. Czang-Tsne-Lian
ga maszerują w .kiernnkn Mugdenll i nj
muill obecnie Kn·Pang: Wg. doniesień z 
oC cjaJnych tród~1 japoński ch w czasie 
Wali w okolicy Au·gan·hl i Cicikarn zgi
nęło 600 tałnierzy ch ńskicb, zdaje się 
jednak, że liczba tlt nie oLejmuje wszyst
kich strat, jakie ponieśli chińczycy w wal
kach, stoczonyrh w cillgu środy i czwart-
;u. 

Przyjęcie na cześć Kiepury 
w Chicago. 

CHICAGO, 23, 11, (pAT.), Tutejszy 
polski klub artystyozny urządził wieI· 
kie przyjł)cie na cześć państwa De
vey i Jana Kiepury. W przyjęciu 
wziął udział generalny konsul Polski 
Zbyszewski, wice konsulowie oraz 
kilka osób ze sfer inteligenoji. Dłuż
sze przemówienie wygłosił pan Char
les Devey na temat znaozenia Polski 
jako czynnika kulturalnego i gospo
darczego, przyczem wskazał na wieI· 
kie wratenie jakie wywołała Po· 
wszechna Wystawa w Poznaniu mo
gąca słutyć za wzór przyszlej wysta
wie w Chicago. Nastł)pnie przema
wiali pani Devey i Jan Kiepura. Po 
przemówieniach odbył sil) recital mu
zyczny. 

Tra~iczny biians 
ka ta strofy . 

LONDYN, 23.11. (PAT.) Ogólna ilość 
ofiar w kopalni węgla w Bentley doszła 
do 42. Jest to jedna z największych 
katastrof tego rodzaju, która nawiedziła 
Anglję od czasu wojny. Część kopalni 
objęta katastrofą pozostała zamknięta. 

Zgon wybitnego prze .. , 
mysłowca. 

WARSZAWA, 23.11. (PAT.) Zmarł 
tu wybitny przedstawiciel sfer handlo
wych i przemysłowych Jan Zagleniczny 
prezes Banku Angielsko-Polskiego, dłu
goletni prezes zafZlldu Związku Cu
krowni. Jan Zaglenicrny był pierwszym 
ministrem Handlu i Przemysl'u w Polsce 
odrodz!>Jlej. 
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DWUDZIESTY PIĄTY DZIEŃ PROCESU BRZESKIEGO. 

rewolucji majo o • ej 
zeznawał wczoraj ks. Panaś. 

Pos. Stroński uważa, że żyjemy wciąż w atmosferze zamachów. 
Sen. Głąbiński twierdzi, że Stronnictwo Narodowe pójdzie z każdym, kto będzie 

zwalczał ną drodze legalnej rząd pomajowy. 
W dalszym ciągu dzień dzisiejszy u

biega na zeznauiach świadków odwodo
wych i przewyższa pod względem zain
teresowania uprzednie posiedzenie, gdyż 
majl} zeznawać ks. Panaś, Seyda, Stroń
ski i kilku poważniejszych świadków o
brony. 

Rektor uniwersytetu 
krakowskiego. 

Rozpra wę dzisiej.~ł rozpoczęto od ze
znania dr. Marchlewskiego, rektora uui
wersytetu krakowskiego. Dr. MarcWew
ski za jmuje 2:;0 mitljsce na liście świad 
ków. 

Jest to pierwsq świadek ,jld począt
ku procesu, którego obrona zwolnila od 
przysięgi · 

Zresztą zezuanie dr. l!arcWewskiego 
nie jest specjalnie ważne. 

S\\iadek uale~y do .Pia~te" od prze
wrotn majowego i d wnkrotnie z ramie
nia strounictwa zasiadał w Senacie. 

Adw. Urbanowkz: - Cty pan rekwr 
na.le~ał do rady naczelnej 8tronnictwa? 

- Nie. 
Witos wprawdzie kiwa z ławyoskar

żonych głową na znak, że rektor Mar
chlewski należal do rady naczeluej .Pia
sta' • on sam jednak rozkłada ręce na do
wód, że nic o tem nie wie. 

Adw. Urbanowicz zada.je Izereg py
tań, zmierzających do wykazania, jak da
lece obce stronnictwn ludowemn . Piast" 
były: i SIJ tendencje rewolnoyjne. 

Swiadek mówi więc; że wykluczone 
jest, by idtniala kiedykolwiek 'dąiność w 
tym kierlInku, by ńp. 'Średniawski (jak 
to t wierdzi akt oskarżlInia), mó wił, it 
beż walki brat.obójczej nie może się o
bejść itd. 

A może Witos lub Kiernik reprezen
tow..Ii jakąś rewolncyjną tendencję? O
czywiście nie. 

- Witosa poznałem podeza wojny 
z Sowietami - mkwił gwiadek - i z 
tych kilku zdań, które z nim wówczr.s 
zamieniłem, jako prezesem rady mini
strów, odniosłem wrażenie, że jest t.o 
człowiek, który stoi niezachwianie na 
podstawie dobra państwa. 

Skoro grożono nam łamaniem kO'ci, 
przeto uważałem, że moje miejsce jest 
w stronnictwie ludowem, opartej na sze
rokiej warstwie, gwarantującej prawo· 
rządność. 

Nikt w "Piaście" O re
wolucji nie myślał. 

Co do tendencyj ze strony p. Wito
sa i Kiernika, to trudno ich podejrzewać 
o dążenia rewolucyjne, bo treść naszego 
programn zgola temu przeczy, cbłopa nie 
można wszak porns:.yć myślami rtlwoln
cyjnemi. 

Stronnietwo ze swej natury tylko la
galnemi środkami może się kierowae. 

Adw. Urbanowicz: - Na czem pan 
opierał obawę co do narnszenia prawo
rządności? 

- Choćby najgcie ofIcerów na Sejm. 
Młode lata spędziłem w Anglji i porów
n ujlłc ~ytuacj~ z tamtejszym parlamenta
ryzmem, doszedłam do wniosku. ze tego 
rodzajn fakt musi mieć jakąś intencję. 
Dalej, otwieranie i zamykanie parlamen
tu przed nosem ... 

Na zakończenie świadek podnosi ro
lę praworządności Stronnictwa Piasta. 

Zeznania ks. Panasia. 
Zkolei przed sądem staje ks. Józef 

Panoś, w- czarnej czamarze po kol . na. 
Adw. Urbanowicz zapytuje świadka, 

od jak dawna neleży do Stronnictwa 
Piasta? 

- Chyba od dziecka, bo twórca ru
chu ludowego w Galicji, ks. Stojałowski, 
przychodził do domu mych rodziców, 
gdy byłem małym chłopcem. Przed 
wojną już należałem do stronnictwa lu
dowego, w czasie służby wojennej
nie, ale po wystąpieniu z powro tem za
cząłem pracować i byłem prezesem 
Piasta na wschodnią Małopolskę , obej
l1)ując,! województwa lwowskie, stani
sławowskie i tarnopolskie. 

Adw.: Ksi,!dz tu wspomniał o służ
bie wojskowej, gdzie i \Y jakich warun
kach? 

- Od 1914 do 1918 r. byłem kape
lanem 3 pułku, \l brygady leg jonów. 
Później byłem superiorem legjon<5w 
i wojska polskiego i dziekanem wojsko
wym. 

- Czy w czasie wojny był ksiądz 
ideowo zwi~zany z legjonami? 

- Nietylko byłem związany ideowo, 
ale i pracowalem. A gdy dążono do 
likwidacji legjonu wschodniego przeciw
stawiłem się temu całą sił,! swych 
wpływów. 

- Co ksiądz może powiedzieć o 
pracy wychowawczej stronnictwa Piasta 
wśród ludu wiejskiego. Gdy powstał 
ruch ludowy ks. Stojałowskiego, Wysło
ucha i Stapińskiego, zaczęto podnosić 
chłopa, prostowdĆ jego grzbiet, . mówić 
mu, że jest Polakiem, że winien dążyć 
do odzyskania własnej ojczyzny. 

Tutaj ksiądz Panaś wspomina o 
prześladowaniach twórców ruchu ludo
wego przez Austrjaków. 

Jeden moment jAgO zeznania bu
dzi wielkie poruszenie na sali. 

- Gdy słu~yłem do Mszy św., do
wiedziałem się, ~e rzucono klątwę na 
ks. Stoj ałowskiego. Klątwa ta na chło
pach zrobiła przygnębiające wratenie. 
Mówiono, lie ks. kardynał. który tą 
klątwę rzucił, postąpił nie jako na
stępca apostołów, a jako zastępca 
swych kuzynów - Radziwiłłów i Ba
denich. 

To oskadel'ie w ustach księdza 
rzucone na sali sądowej wywołllło 
liczne komentarz~, mOwione szeptem. 

Następnie ks. Pan aś przechodzi do 
omówienia p6:tniejszych jut czasów, 
przedwojennych, gdy członkowie 
atronniotwa ludowego brali udział w 
pracy przysposobienia wojskowego, 
w t . zw. dru~ynach Bartoszowych. 

Adw.: - Czy po maju 1926 r. na
dal wychowywano włnścian w idei 
praworządności1 

Hasła, które bolą. 
Rewoluoja majowa zaczęła się pod 

.popularnem" hasłem: • Preoz z cha
mem Witosem!" Musiało to zrazić ma
sy chłopskie. Mimo, ~e brutalnie od
sunięto chłopów od sprawy rządzenia, 
nie było nastrojów rewolucyjnych. 
Chłopi uwatali, ~e kaMa rewolucj a 
jest zła. Rewolucja przeszła w stan 
permanencji. Przeciet w wielu gaze
tach czyta się w dalszym ciągu o 
istnieniu obozu rewoluoji majowej . 
Rewolucja i prawo są to rzeczy 
sprzeczne w pojęciu chłopa. 

- Co ksi~dz rozumie jako pojęcie 
rewoJuc.ii w permanen-.ji'? 

- Że istnieje atan rewolucyjny w 
dalszym ciągu i 1e urzędniCY państwowi 
nie przestrzegaj:} prawa, a d.okonują 
bezprawia, są na to fakty. 

"Rewolucja ciągle trwa". 
Ks. Panu przytacza wypadek z wy

borów 1928 roku, gdy starosta w Sam-

borze zwoluił notorycznego zł odzieja z 
więzienia, a ten później rozbijał wiece 
przedwyborcze. Gdy publiczność piętno
wała go jako włamywacza. policja ~ta
wała w jego obronie. To są przykłady, 
że rewolucja ciągle trwa. 

Adw.: - Czy przywódcy cll/opów na
woływali, że rewolucję trzeba znieśd 
drugą rewolucją? 

- Byłem na wielu wiecach chlop
weh. Nigdy i nigdzie nie wzywano do 
rewolncji, a przeciwnie do obrony istnie
jących praw i obrony dobrobytu chłopa 
pued czynnikami rewolucyjnemi. 

- Jakie stauowisko zajął Piast na
zajutrz po przewrocie majowym? 

- PSL. Piast i prezes Witos byli 
zdania, że nie należy dopn~zczać do 8ta
nu dłuższtgo bezprawia, lecz prze Ilrowa
dzić legaltzację tego, co zaszło . 'rll też 
Piast poparł kandydaturę marsz. Piłsud
skiego i p. Mościckiego, w nadziei, że 
stan rewolucji rychło skończy Rię. 

- Czy wolno wobec tego nwaiać, że 
stronnictwo Piasta zajęło stanowisko ne· 
gatywne od początkn rządów pomsjo
wych, tak jak mówi o tern akt oskarże
nia? 

- Ja osobiśeie odrazu takie stano
wisko zająłem, bo znalem tych ludzi, 
któuy brali udział w przewrocie. Byli 
to ludzie niefrontowi, niektórzy zasłuże
ni, ale ~aden z nich nie nada wał się do 
prowadzenia jakiejkol wiek gospodarki. 
Tutaj nie zgadzałem się ze stronnictwem, 
które było zdania, że skoro ci nowi lu
dzi' objęli władzę, to niech rządzą. Pre
zes Witos mówił: - Czekajmy, nie h 
pokażą, jak nmiejl} rządzić. 

Ciekawy moment. 
Następuje moment bardzo ciekawy. 

Chodzi mianowicie o wiec w Podegrodziu, 
gdzie pewien policjant nważa! że mowa 
byłego . ministra sp!,\\w wewn. Kiernika, 
była podburzająca . Jak sili okaz&ło, na 
wiecu tym przewodniczył i rezolucję tą 
odczytał p. Potoczek, obecny poseł z BB. 

Ks. Panał vrzer.hodzi do scharaktery
zowania stosunków w Małopolsce w ch. 
opowiadaj lic na pytanie adw. Urbanowi
cza czy akcja Centrolewu spowodow&ła 
sabotaże. 

KI. Panaś zna te sto~nnki od 1911 ro
kn i nazywa je konkurencją d wncb naro
dów na poln oświat i organizacyj gospo
darczych. Stosnnki zaostrzyły sit) po maju 
1926 r. Przecie:!. - mówi świadek - do 
Piasta w niektórych okręgach naletało 50 
proc. ukraińców. Żyliśmy w zgodzie. Ale 
przysIli wojewodowie polscy naprzód 
Kwaśniewski, a polem Borkowski. Zaczę
li robić ngody z DNU-em i sanacja zo
bowiązała się oczyścić teren z szowinist6w 
polskIch, zlikwidować Tow. Szkoły Lndo
wej, a za to ukraińcy mieli złożyć oświad 
czenie swej lojalności. I wywieszono wre" 
szcie plakaty wyborcze: "Frout trzech na· 
rodów". 'l'e trzy narody to sanacja; ukra
ińcy i żydzi, wystąpili przeciwko narodo
wej demokracji i stronnictwu Piasta. 

Pójdziemy z kaźdym, kto zwalcza 
rząd, 

mówi sen. Głąbiński. 
Badany sen. Gtllbiński kreśli w ze

znaniach swych taktykę Str. Nar w cza
sie przed przewrotem majowym. Od
piera on zarzut jakoby Niewiadomski 
dokonał szaleńczego czynu morderstwa 
ś . p. prezydenta Narutowicza za wiedzą 
N. D. Czyn Niewiadomskiego zdaniem 
własnem był czynem jednostki , skiero
wanym jako ostrzeżenie pod adresem 
marsz. Piłsudskiego. . . 

Z kolei omawia sen, Głąbiński wy
wiady marsz. Piłsudskiego, drukowane 

w pra.sie : . W jednym z tych wywiadów 
marsz. Piłsudski nazwał szereg ministrów 
złodziejami. Dla samej zagranicy mar
szalek winien wymienić nazwiska tych 
złodziejów-ministrów, by nie sądzono, 
że wszyscy ministrowie są zlodziejami.· 

Prok.: Co wiązało Centrolew z En
decją? 

- N. D. inaczej ustosunkowała się 
do przewrotu majowego niż pozostałe 
part je, wchodzą~e do obecnego Centro
lewu. Szereg stronnictw ohecnego Cen
trolewu przewrót ten usankcj onowały. 

Prok.: Czy prawdą jest, że Endecja 
w walce z rządami pomajowemi miała 
nawet połączyć się z Centrolewem? 

- O tem nie było mowy. Wątpi
liśmy, by drollą wieców i kongresów 
można było zwalczyć rządy pomajowe. 
Pójdziemy z haidy.", kto w drodze legal
nej będzie starał 8tę zwalczać rząd. ~ 

Zeznania prez. Seydy. 
Następnym świadkiem badanym przez 

s,!d był były prezes sądu najwyższego 
p. Seyda. Zeznania jego dotyczą prze
ważnie kwest ji i formuł prawnych a 
więc na wstępie stwierdza on, że rządy 
pomajowe przez szereg dekretów dąży
ły do ograniczenia swobody i niezależ
ności slIdownictwa. 

Adw. Nowodworski: Jakie były wy
padki łamania i omijania prawa przez 
rządy pomajowe? 

- Rząd obchodził konstytucję, za
chowując formę postępowania wbrew 
duchowi konstytucji. 

Prok. - Czy miała wpływ na wybo· 
ry generalna komisja wyborcza? 

-Owszem wpływ miała. Generalny ko
misarz wyborc~y min. Car wydał zarzll
dzenie aby urny wyborcze przekazywane 
były władzom administracyjnym. Sensacyj 
ne były zeznania redaktora "Gazety Gm
dziądzkiej p. Kulerskiego. Mówił 00 gło
sem doniosłym: 

- Przestałem byó zwolennikiem marsz. 
Piłsudskiego i jego obozn, , bowiem cillgle 
si'l spotykałem z łamaniem prawa. Prze
cież nikt inny jak prezes B.B. a nawet 
premjer p. Sławek chciał wycbować spo
łeczeństwo łamaniem kości. System gw&!
tów rzlldów sanacyjnych d.oprowldził do 
tego że społeczeństwo zobojętniało i nie 
reagowalo calkowicie na bardzo wllŻUe za
gadnienia państwowe. I były wypadki, te 
społeczeństwo w najwatnieja.ycb kwest
jach państwowych jak sprawa Pomorza i 
kurytarza milczało - nie reagując abso
lutnie Oli propagsndll niemieckIl, 

Zeznania pos. Stroń
skiego. 

Z kolei zeznllje p 08. Stanisław Stroó
ski, odpowiada on wyłącznie na pytania 
obrony dotyczące spraw zmiany konsty
tucji. 

Adw. Szur lej: - Może pan profeaor 
jako świetny znawca zagadnień konstytu
cyjnych i prawa odpOWIe mi n ' pytanie, 
dlaczeą-o BB. nie przeprowadzi legalnie 
zmiany konstytncji? 

-Spra.wa ta wymagała dłuższego omó
wienia. Rząd sam uie wie, jakiej chce 
konstytncji. BB., idąc pod rozkazy rządu, 
również przeto nie wie, jaka konstytucja 
byłaby wygodna. Niema harmonji w pracy 
między BB. li rządem, niema żadnej 
wspólnej myśli w pracach ustawodaw
czych. 

- Jakie są znane wypadki łamania 
prawa po smutnych wypadkach maja 
1926 roku? 

Dalszy ciąg na str. 3 .. ej. 
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PAKT 
O NIEAGRESJI 

Je teśmy w trakcie rokowań dy
'Plomatycznych o Z8..yarcie między Pol
-ską a Sowietami pakt n o wzajemnej 
nieagresji. 

Nie są to pierwsze pr6by w tym 
J.iernnku. JU7. w 26 rokn wysunął 
rząd polski myśl takiego paktu, lecz 
na warunki 6wczesne nie chciały się 
zgodzić Sowiety zgodzić. 

Minęło lat pięć, podczas których 
ten plan dwustronnego zagwarantowa
nia pokojowych intencyj spoczywaj: w 
lamusie not. 

W roku bieżącym atmo teTa świa
ta uległa powa'Żnymkomplikacjom. Na 
szachownicy politycznej uskutecznione 
zostały zasadnicze posunięcia. W sto
'Snnkach międzynarodowych nastąpily 
kardynalne przemiany. Sowiety w mi
nionym okresie lat pięciu zdobywały 
coraz silniejszą pozycję na świecie. 
Państwa, kt6re ich uznać nie chciały, 
wchodziły ławą. w stosunki handlowe. 
z Ho ~ą. AŻ' przyszła kata trofa go
spodarcza, kt6ra pociągnęła za sobą 
najsilniejsze nawet organizmy pań·two
we. Ten wstrzą nie pozostał bez 
wpływu na dziedzinę polityczną. 

_ ie ulega wątpliwości, że, właśnie 
ta ślepa uliczka, w kt6rej nagle zna
lazły się wszystkie mocar twa - by
ła dla Japonii bramą. wypadową do 
Mandżulji. Faktyczna niemoc Ligi 
Narod6w i bezsilność Ameryki oraz 
Anglji przyniosły w· efekcie wojnę na
razie jeszcze tylko japonsko-chió kil,. 

Z długo gromadzonych chmur pad
ły gromy, które całkiem bezpo rednio 
biją m.in. w Rosj~ sowiecką zmuszoną 
do szukr.nia i po iadania wolnej ręki 
na jednym ze swych frontów. 

Nie tak je zeze dawno bo zaled
wie kilka tygodni temu, gdy w Mand
żurji ofenzywa japońska zdawała się 
być daleką od zagrożenia sowieckiej 
strefie wpływów, - Kreml ponowioną 
propozycję Polski zignorował pod su-
Jtestjami Ber.~A był to przecież 
~ . 'ieb 
DII temat analoglczuego paktu o t\o..o. 
agr<;llji Pamiętamy ~l>rze do'ć ouń
ezw;zn komunikat -iecki z tych 
dni. 

I ota . dziś te samę w:/ol1lnki nasze 
~ roku 26-go zostały prz.f.'ęte przez 
w~ety, j, ko podstawa pę!'traktacy.i 

~ pAkt :qieag.t'esji. Jest to , iewąpli
.ie &kutek ptH'zy na wschodTJe. 

SpołeczeMt~ polskie, pr~'ll~one 
zawsze najszc:.:~l'1Ilym dnchem lOko
ju i ŹYCZ4Ce sobie .Wr najle)liZycp.sto

ków s~iedzkich, pragnie :vi
ieć w chęci zawarcilI takiego pak\.1l 
strony Rosji dow6d rzeczywiśoie 

rzyjazne i zmiany kieruuk:u yoliiyki 
odniesieniu do llolski. ! 
Warlo ć istotną jednak posl.,da 

IIŻdy akt międzynarodowy wówczaS', 
dy dyktnje go obopólna szczerośC. O 
ak szczerości nikt i nigdy nas po-
dzić nie może. Jeśli zachodzi o 
wiety to nasuwają się pod tym 

. zględem pewne wątpliwości i zastrze
nia. Przedewszystkiem sprawdzia
III rzeczywiście szczerego ustosunko

Wania się Sowietów do Polski mnsi 
• Ć daleko idąca rewizja czułości pro
ellli~ckich. Traktat w Rapallo rzu-

zawsze ponury cień na horyzonŁę 
Isko-sowieckich stosunków. 

Gra musi być prowadzona fair. 
uJicowość w tym wypadku mogła
się zemścić w najmniej przez pań

\la POżądanej chwili. Dloń podaje
J uczciwie, bez skrytych planów w 
nadrzu. 
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EPIDEMJA SAMOBÓJSTW 
W Stanach 

Prasa i opinja amer ykańska 
Zjednoczonych. 
o zwalczaniu pędu do samobójstw. .... 

'Od C,"olSU gdy kryzys objął w ~we 
kleszcze życIe gospoda,.CUJ, w Stanach 
Zjednoczonych zapanowdla epidemja 
3awob6jstw, f1a którą iywo zareago
wala opinia i pra.sa. Poniżej przy
taczamy w st,.eszczeniu vrzeciws/aw
ne opinje dwóch wybitnych lekarzy 
nowoiorskich., ktfwe 1.lkazaly się w 
piśmie "The Bpecttttor". 

Dr. HamRon wypowiada się za pozo
stawieniem zupełnej swobody lud1iom w 
dy~ponowaniu brawem do życia i śmielci 
'I.'WJerdzi on, iż problemat samobójstwa 
nie istuieje. DajlIc wyraz swym pogllldom 
pesymb;tYCJ!llym na życie, twierdzi dr. 
Harrison, iż gdyby od jego gestu miało 
zależeć utrzymMUJe przy życiu kandydata 
na samobójcę - nie nezynilby tego. A to 
dlatego, że jak mówi, "życie, nawet w 
wypadkach najszcztjśli w <tych, jelit illngim 
lańcuchem nie~zczęśc" . 

Dl'. Harrison w dalszym toku swoich 
wywodów dochodzi do wnioskn. źe spo
Ieczeństwo nie ma żadnego powodu do 
tworzenia organizacji, mającej zwalczae 
epidemję samobójczą. Natomiast wypo
wiada my gl parad,ksalną utworzenia or
ganizacji, której zadaniem miałoby być 
ułatwienie samobójstwa. 

Opinja dr. Harrisona, zdecydowanego 
pesymisty, jest tak skrajna, snobis\yczna 
nawet, :te .Spektator" przytacza ją jako 
objaw psychozy. 

Przedstawicielem wręcz pr&eciwnych 
poglądów na życie i jego wartość jest 
autor drugiej odpowiedzi. dr. Hoffman. 
Samobójstwo .iak~ zjawisn społeczne i 
jako Ct]n indywidnalny jest, zdaniem 
dr. H, przejawe ellorol!owym. 

• Kto studj~w8I pt'oblem samo
bójstw, ten wioe, te pewne środki i 
~etody Jl~ewencyjne mogą kutacz
Dle zapobiegać r.lllwojowi tego I!lja
wiska. M·)jem zdaniem, praca. którą 
trzebIl J;l0djąć. dla powstrzymania ne
urastemków I chor,ych od popełnienia 
samobójstwa, j~!\t potyteczna i -sku
te~zn.a. Ale, aby 6.ała ona wyniki, na
lezy stworzyć organizację, ol»jmują
eą -cały kraj i rozporząd"j~ą odpo
wiedniemi 'Środkami materjalnemi dla 
zbadania przy~yn i w&ł"un1r6w spo
łecznych, któ e popycbaj~ natury 
słabsze do samobójstwa". 

Dr. floffman nie analizuje wogóle 
kwestp słuszności samobórstwa, jak to 
czyni dr. iiarrison; dla niego kwestja 
jest l'n:es'Idzona, człowiek stworzony 

Przeciw przywozowi produktów 
rolnych do Anglji 

. wywierają nacisk konseTwatyści. 
Ponury nastrój na gieldzi~ ,lundyńskiej. 

LOIroYN, 23 listopada (PAT). - W 
związku z naci.kiem wywieranym przez 
kon erwatywne sfery roluicle co do za
stosowallia ceł protekcyjnych przeciWko 
przywozowi prod\lktów rolnych z zagr~
nicy r~d rozpatruje obecnie możliwoścj 
zastosowania odpowiednich środków pro· 
tekcyjnych. 

Jak · się dowiadujemy z wiarogodnyeh 
źródeł, 'i"Ząd stoi na stanowisku, źe wpro
wadzenie cel ochronnych na produkty rol 
nicze 40prowadziloby do niepożądanej 
zwyżki >een artyknłów żywności oraz do 
ogólnej -drożyzny. Rząd przeto odrzuca 
wprowa-tlzenie cel ochronnych na produk
ty rolne i zastanawia się nad iunemi spo· 
.sobaIni<o~· 
~e .Jystemn koutyngentów wy
w~wych. S%~tem ten będzie zastosowa
~y o ~e chodzi o zboże, nie ograniczy się 
Jednak tylko do zboża , gdyż przy tllpiono 

oltecnie.'do rozważania moili wości WpPD
wadzeUJa tego systemu i przy imporcie in
nyeh produktów. z kt6ryeb Polskę naj
bardziej 9bchodzi wwóz bekonów. W 
chwi.~i ~becnej ~ierze się pod uwagę dla 
Da1lJI l PoJ'lu po 30 tysięcy świń 
uboju tygodniOIWo, przyeaem mlńliwe że 
dla Polski kontyngent bQdzie zwięk~zollY 
wOOec 'tań~zych cen w Polsce. 

. L~ND~, 2~ listopada (P.A.!I.'). - 1 II< 
giełdZIe tnteJszeJ panował dziś niezwykle 
pOBory nastrój, skutkiem spad.ku funt.a 
któFego wartośĆ obniżyła się w-g paryte~ 
tn 8 3 pensy. W związku ~ tem cena 
~ota wzros' do III J:ylingów i g peD-
, ~n:y ·s.i.I~adku 
unta koła gleł~owe wysuwa~ konieczność 

pokrycIa Z.obow1llzań importowych przed 
środ~, ,zamm wprowadzona z{)stanie w ży
cie 40datkow8 50-proc. tary ta eeln&. 

Rodzina ks. Zofji Wm'onieckiej 
chce za I kaucją zwoln ić ją z więzienia 

WARSZAWA , 23. 11. (Tel. wI. 
•• Dz. L."). Sprawc~ni głośnego za
i;lójstwa przem.rsłQwoa. ś. p. Brunona 
&ya, 24-1etni.a księwiczka ~fja Zy
t~' .Korybut. WOJ:oniecka, po zd!:f,>ńeze
mu . śledz.tw~ zastała,... ubiegłl\ -sobo
tę pr..ze~le~lona .0 god!;. _2 ID. 1:6 ka
retką WIęZIenną z aresz~ przy \Urz~
dzie &edczym do więziM)ia ślede.ugo 
'przy u1 Dzielnej 2,·26. 

. Jaj[ 4ut donosiliśmy, decyzja~
~Iego io1edczego zastosowała do 213-
bój,czyni be.zwzgl~dny Areszt Ji ako śrG
dekzapob!"ł'awezy. I 

Sprawę .Ira. Woronieckiej objął wio 
ceJl'~olw.rator Sieroszewski. 

Do (lzasu procesu, który ~dzie 
niemało, sensacją, ks. Woroniecka 
przebywać będzie w wi~zieniu przy 
ul. Dzielnej, gdzie podlega ścisłemu 
regulaminowi więziennemu dla t. zw. 
prewencYJnych. W dalszym cio,gu ks, -

Miejmy nadzieje, że negocJacJe, 
obecnie, prowadzone w Moskwie przez 
posła Patka uwieńczone będą pomyśl
nym rezultatem. Oby to było za
czątkiem nowej ery w stosnnkach 
dwóch wielkich słowiańskich narodów, 
którym los obok siebie żyć kazał. 

)(e'lry k, }>ielrzafr.. 

Woro~ok~ z~ehowuje się spokojnie, 
zdrowie JeJ me budzi obaw. 

Wczor~ w godzinach porannych 
do. War~za.w.y przyjechała matlca za~ 
bójczym - księ~na MarJa Korfbut-
Wiśniow.iecka ze stars za, córkI\,. I 

. RodzlDa .czyni starania ,() zwolnie
D1e ks. Zofji z więzienia za kaucją 
do czasu prooesu. 

!Ił • 

Dziś o godz. 10.30 rano ~ odbył sil) 
pogrzeb ś. p. BtlUnona Jaua Boy'a na 
cmentarzu ew~eliekim przy ulicy 
Młynarskiej. 

ZAKŁAD UA WIECK! 

LEONARDA HETMANA 
ŁÓOt 

WÓLCZA.r~SKA 63. - TEL. 1118-00. 

~A SEZON ZIMOWY 
SPECJA.L 'OŚĆ ROBO.TY 

)łUTRZA~K. 

jest do życia i powinien żyĆ. Skoro 
roczna przeciętna samobójstw popełnio
nych w Stanach wynosi około 50,000, 
konieczność akcji zapobiegawczej o cha
rakterze społecznym jest udowodniona, 
jak twierdzi stanowczo dr. Hoffman. 

-------------------..... 
R1lkowania związków z Ma

gistratem warszawskim 
w sprawie przyjęcia zwolnionych 

600 tramwajarzy, 
W ARSZ,\ w A, 23. 11. (tel. wł.) -

Sprawą zwolnienia 600 tramwajRrzy zaję
ły się dziś związki. 

Związki majll wystllpić do magistratu 
o przyjęcie tych pracowników, którzy nie 
przy'łĄpili do pracy wskntek terom straj
kujllcych lob też na skntek innych nie
zaletnych okoliczności. 

Sukces Polski w boksie. 
Wocka pokor.ał mistrza Finlandji. 

HELSHiKI, 23lXI. W stolicy Fin
landji odbyły ię międzynarooowe zawo
dy pię 'ciarskie, w których udział wzięli 
równiet dwaj bokserzy polscy: illązscy 
Wacka i Wieczorek. 

Woeka, popnlarnyolbrzym śl~ski, 
"mierzył si~ li mistrzem Finlandji wagi 
>Cłętkiej - GlII'ewiC8'e.m. 

P{)lak od pierwszych dekund w~ 
górow~l nad przeciwnikiem, który Qtny
UDał t.ilka bardzo "Giętkich" ciosów_ W 
-d~ugiej rnndzie Fin byt zupełnie o.so;oło
ilIl~y. M~akrę pr-llerwal sędzia, ogla
Z314C zWy("JęstW8 W neki przez technicz-

ny nokaut. 
~i..ezO("ek prceg raI na punkty z Hy

TaerlD<elr._ DeeYł!!ja sądziów nit.s.łuszua. 
pw.ak z u:t.ył przy najmniej na remis. 

. Zawody eiesr:ył f się dużą popularOQ
.8011} - przybyłtl 6 .000 widzów. 

. Na widowni o becni byli pnedstawi
clBle poselstwa po lakiego. ---------

rewoJu cji majowej. 
~Dol [cńczenie) 

. -Sw:n 12.~aja 1926 roku był lama
~m ~ra.wa ·1 J~ st dotąd żródłem wszal
.&~ch rueporOllll8118ń, bo go nikt prawnie 
Ule UZll8. ~ dlatf1g0, żeby dać pokój ju 
rac telbll .nteezcz~nemn w Iustorji nasze' 
xokosz9wJ, pGwlnna była być albo kar J 
.albo amnestja 11& sprawców tego prze~ 
WI:UU. TymC&&Sem doąd tadnego z tych 

-.wy,p.ailkiw nie mamy. Ta .krzywda cipy 
1II~ .szyctltiah 8toj~cych u władzy obee-
1llfI. 

.obr. - Prosimy pana na przykladach ...auat .t8łIlUJe prawa? 
- AreSZto.wanie gen. Rozwadowskie_ ro, J(al~w.ik.iego. i innych za t{) tylko. 

że uyaili s"JJ ŚWIętą powinność broniłe 
prezyden~ .lu nii chcę wspo~ać za
gadk~, .. eJ Iprawy gen. Zagórskiego. Na
:StęPUJ~ wbr~w przepisom ordynacji wy
borc~8J lI&IDlanowaqo p. Cara generalnym komlsarum wyborczym_ 

Adw. Nowodworski: - Czy Centro
lew -.:uógt zaszk~)(lzić P!,lsee zagraniC4? 

Od1f1"otme, mOJem zdaniem dnio 
zuzk?dzlły Polsce wywiady marsz P'ł-sudskiego. . l 

Osk. Kiernik: - G'zy prawdt je8t ż. 
P~8eJ: .BB, adw. Pascha\ski mówił w Śej
ale, Zi ~Ek;ztowan.ie nasze i osadzenie 
w .B.rz~śclll Halo 81., 118 platfOrmie praw 
neJ l ze naru grozi kara śmierci? 

- Mówił to pLS. Paschalski. 
Prok. : - Po tem powiedzenill pana 

~rubaby .. dzie!, te i teraz oskarżeni t y
J4 pod warunkiem śmierci? 

Adw. !V0w~wonki: - Proszę Sl)d o 
np,;,edz.erull gWladka, te może na to py_ 
taDle me odpowiadać . 

$'11': Stro.ósk.i: - Mojem zdanie. i 
tak żYJemy c)~gle w rodowisku i ataosferz:e zamachów. 

~o Ibadaniu po .. StreńKiero pasie
dze~e ~dn zamknięto. Dziś dalBza ba
dame śWIadków obrony o godz. 10 rano. 
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EDGAR WALLACE. 

l' GDY DErrEKTYW' MÓWI ZA WIELE I . 
•• 

Potem dodał, że po wyjściu od 
pacjenta nie otrzymał od niego tele
fonu. 

Znow:u poszedłem badać Miss 01-
forol. Powiedziała mi, że między dok
tortlm a nią stanęła umowa, iż nie 
będą wujowi m6wić o złym stanie je
go zdrowia. Wuj nie wiedział, że ona 
czuwa . . 

"Czy pani miała lekki sen?" spy
tałem. 

~Zazwyczaj śpię bardzo lekko. 
Każdy hała~ mnie budzi. Gdy wuj 
przewracał się w środku nocy, zaraz 
się budziłam. Widziałam, że mu to 
nawet sprawia przykrość, iż mnie bu
dżi . Powiedział o tem doktorowi, a ten 
oświadczył, że da mi proszki na bez
senność. Ale ja nie znoszę pigułek". 

Tego dnia byłem jeszcze u adwo
~ata Blidfilda i dowiedziałem się, że 
Miss Olford jest jedyną jego spadko
bierczynią. Miała wprawdzie brata, 
jakieś .nic· dobrego", kt6ry nic nie 
robił, a. co gorsza, był cza em w za
targach z policją . Brat ten był w 
niełaskach u wuja. 

Powiedział mi to zresztą dokt6r, 
kt6ry przytem dodał: 

.Nie dziwiłbym się, gdyby to wła
śnie był ten jegomość łażący pod 
domem. " 

Zbadano młodego Olforda, a.le ten 
przysięgał, że był o tej porze w ł6ż
ku. Stwierdziliśmy to przy pomocy 
małego wywiadu. 

Słowem poruszyło się wszystko, a 
nie widać było rozl\liązania. 

Pchnąłem dw6ch m.o:~\. 

dla zebrania informacyj. 
że coś przyniosą. Czek, 
czas mi się dłużył. Wier 
wygotowałem pierwszy ra 
go w domu przy Gulltord /Street. 
M6j pok6j sypiałny znajdował się od 
frontu, na parterze. Jadalnia i pra
cownia wychodziła na podw6rzec, od
dzielony murem na 8 st6p wysokim. 

• ••• 
Na mur łatwo hyło wejść. Ale gość, 
kt6ry mi złożył wizytę tego wieczoru, 
nie przełaził przez mur. Brama bo
wiem wejściowa (zamykana o 6-ej 
popołudniu) była otwarta po wypadku. 

Było ciemno, deszcz popadywał. 
Właśnie kończyłem raport, gdy nagle 
rozległ się ogłuszający trzask. CJŚ 
wleciało przez okno pracowni i padło 
mi u n6g. Gdyby spadło pod st6ł, gdzie
bym rue m6gł zobaczyć tego objektu, 
byłoby dziś już dawno po mnie. Ale 
na szczęście ujrzałem ten prezent. 
Była to bomba ~ystemu Millsa. 

Nie chwyciłem tej bomcy i nie 
wyrzuciłem jej przez okno, gdyż wie
działem dobrze, że bomba tego syste
mu przy podjęciu wybuchnie. Skoczy
łem co żywo do sypialni i przypadłem 
do ściany. Ale mimo tego odła.mek 
bomby przeciął mi sk6rę bucik6w i za
drasnl!,ł kostkę. 

Detonacja była potężna. Wpadłem 
do zniszczonego pokoju, w kt/'rym 
powstał pożar. Byłem tak ogłuszony, 
że nie wiedziałem co robić, ' Dopiero 
gdy przyszła straż pożarna oprzytom
niałam. 

a szczęście nikt nie Izginął, ale 
ściany domu zarysowały się, bomba 
wybiła dziurę w podłodze i rozniosła 
całe urządzenie pokojn. Gazety mia
ły na dwa dni wspan~łą sensację, 
kt6rą zapełniały szpalty. 

Ale dla mnie ta bomba była jak
by ostrzeżeniem: 

• ie m6w za wiele.". I tej lek
cji nie zapomniałem. 

!' • 

rzył się wypadek n~ Little Crecetield 
Street tuż przed domcm, w kt6rym 
mieszkał Dr. Lexivell. Dwa auta 
derzyły się - brzęk szkła, krzyk 
pasażera. Policjant dał sygnał gwizd-

NAPISAŁ SPECJALNIE DLA 

kiem - z okna domu wychyliła się 
głowa doktora. 

• Co się stało?" 
.JakiŚ pasażer złamał sobie żebro 
na twarzy rana cięta od szkła" 

odpowiedziano z dołu. 
.Zaraz schodzę." 
Gdy zszedł na d6ł, wokoło ran

nogo stało z sześciu ludzi, Rozstąpili 

się, przepuścili doktora a potem -
schwytali go. 

M6j szef powiedział mi potem, że 
zaaranżował to trochę teatralnie, ale 
ja wolałem być ostrożny. I rzeczy
wiście miałem rację; dokt6r miał przy 
sobie w tylnej kieszeni od spodni re
wolwer, kt6rego nawet nie zabezpie
czył. W pokoju, w zamkniętej szafie 
znależli~my kilka bomb Millsa, 'nic 
dziwnego-po wojnie nie jeden miał 
takie pamiątki. . 

Dokt6r zaczął czuć się niepewny 
od chwili, gdy powiedzialem, że o 
p6łnocy byłem już w ł6żku. Poczuł, 
że coś ukrywam, poznał mnie w6w
czas w zderzenin nocnem na Blooms
burg Square, a pozatem przypuszcźał, 
że ostrze szprycki, kt6re zgubił, może 
mnie naprowadzić na ślad. 

Po dowiedzeniu mu winy, widzia
łem się z nim w więzieniu i powie
dział mi wszystko szczerze. 

• Byłem w długach po uszy, w rę
kach lichwiarzy i potrzebowałem za 
wszelką cenę got6wki. Pacjenci są 
przeważnie ba. dzo szczellzy z dokto
rami - stary Bliedfield wyspowiadał 
mi się po kilku widzeniach, że ma w 

..,J ..... v'"','Qlj. ~4l~ on 
proszk6w-pozatem w 
siostrzenica. . 

le. 
we cncJat brać 

mieszkaniu bylI' 

WyU6maczyłem mu, że siostrze
nica jest zmęczona, żo może się roz
chorować z bezsenności. Powiedziałem 

DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO 
JERZY NAŁĘCZ 

•• 
mu, by mi dał klucz od mieszkania, 
a ja na każde wezwanie telefoniczne 
przyjdę, choćby w nocy, Przystał na 
to i dał mi klucz. 

Ale tu znowu powstała trudność : 
Agnes Oltord miała szalenie lekki sen. 
Chciałem jej dać proszki na sen: ale 
ona r6wnież nie znosiła pigułek. Wobec 
tego postanowiłem zmęczyć ją w ten 
spos6b, że poleciłem czuwać do 3-ej 
rano przy wuju. . 

Po tygodniu byłem pewien, że 
dziewczyna, jeśli się jej pozwoli nie 

·czuwać, zaśnie jak zabita. Postano
wiłem dokonać czynu tej szkaradnej 
nocy. 

Stary obiecał, że weźmie pignłkę 
i byłem pewny, że to zrobi. O 12 i 
p6ł przy3zedlem do domu pacjenta. 
Dziewczyna spała snem kamiennym. 
Chciałem zabrać pieniądze z pudła i 
wymknąć się. Planowałem npozorować 
tak całą sprąwę, by sądzono, że to 
włamanie zawodowego bandyty. 

Ale stało się inaczej. Blidfield 
spał gdym przyszedł. Nie wzil!,t jed
nak proszka na sen. Otworzyłem 
pudlo, gdy wtem przebudził się i 
spytał mnie, co tam robię. Wywią
zała si~ wajklIo, no i ... " 

Dokt6r zapatrzył się przed siebie i 
wzrnszył bezradnie ramionami . 

• Oczywiście poznałem pana głos 
wtedy w nocy na ulicy. Nie przy
puszczałem, że pan mnie rozpozua. 

Potem jednak pańskie powiedzenie 
l .. 

..lA ,.\ f L 

wgdy m6wić za iele: .. " 
I to też sobie zapamiętałem dobrze 

na całe życie. 

Koniec. 

TROJKAl B PHO.ET . 
oto tytuł naszej sensacji powieściowej 

W powieści tej, którą się czyta z zapartym tchem, znajdzie Czytelnik obok sensacyjnej treści, związanej z zagadnieniami pozagrobo' 
wemi, barwny film życia dzisiejszej łodzi - na ulicach i przedmieściach, w wspaniałych pałacach, dancingach, w suterynach, 

na poddaszach oraz w podziemnym labiryncie spelunek gdzie gnieździ się nędza, występek i zbrodnia. 
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DZIŚ: Jana od Krzyże 

JUTRO: Katarzyny P.lrI. 
-:::-

Wschód słońca 7.09. 
Zaohód słońca 3.36. 

Wsohód kslężyoa 3.03 
Zachód kslę!yca 6 ~ 

Długość dala 8.33. 
Ubyło dnia BAl. 

lolUZIlm.t: lolIBJSKIB hlstorjl I sztulrl Im. 
J. I R. Bartoszewiczów (Plac Wolności J) 
ótwarte w środy, soboty I niedziele od 
10-16. 

Dyżury aptek. 
Nocy d~isiejszej dyżurują następujące 

apteki: Sukc. 1(, Le\.awebra (Plac Wolnoś
ci l), W. DanieleckIego (Piotrkowska 137), 
A. PereImana (Cegielniana 37), Sukc. F. 
Wójcickiego tNaplórkowslctego 27). 

POD WŁOS. 

Wrażenia tramwajowe. 
Łódzki film pisany w 2 aktach, bez 

prologu i epilogu. 
AKT I-szy. 

Tak się dziwnie składa, że narazie niestać 
każdego z nas na ku""o Mercedesa, czy Inne
go choćby Forda. W związku też z tym przy· 
krym stanem rzeczy zmuszeni jesteśmy po
sługiwAĆ się tak jeszcze prJ1Dltywnym 
środkiem lokomoojl, jakim - prócz jednooha
betowej dorożki - jęst tramwaj. 

Tramwaj dostarcza nam wielu silnych wra
teń. Zaczynaj" s ię one jut właściwie na przy
stanku tramwajowym, kiedy to denerwować 
się muslmy, wldz"c dziesięć innych numerów 
wozów - a teso, na którym ci właśnie zal.
ży - dojrzeć nie możesz! 

Całe Izczęście, że kaMy medal ma dwie 
strony, tak Samo zresztll, jak kij brzeski ma 
dwa końce. Cz.kając bowiem pół godziny na 
.swój ' wóz - można umilić sobie czas robie
niem perskiego oka do ładnych twarzy wsi a
dajllcych, wysiadająch, czekajllcych i prze
cbadzajllcych się pań, w różnym slanie ich 
dziewictwa. 

Gdy wreszcie nadjechał szczęśliwie pOźll
dany Dum er, wrażenia potęgują się: naiplerw 
d.iwisz si ę (. pewn" dozą kłopotliwego bra
ku wytłumaczenia zjawiska), te wszystkie 
prawie "anie przy wysiadaniu ujmuj,! tylną 
poręcz prawą ręką I .spływaj'l na ziemię' 
twarz" w tę stronę, której mężczyźni wręcz 
proeciwnle, plecy swe od stóp do głów poka
zuJI!. 

Czy umyślnie czynią to lak nam ,na 
złość· - nie wiernI Dość, 2e żadne kuriy wy
siadania z tramwajów nie pomogą naszym 
paniom, które s""'1 indywidualnośc choe w 
ten sposób publicznie demonstrują. - A że 
tam czasem - zwłaszcza, gdy wóz .doku
mentnle" jeucze nie stanął - zdarzy się 
przy taJdem tylnem wysiadaniu - bezplatny 
pokaz jaklpgoś fragmentu figury nowego tań
ca eplleptycznejgo z podskokiem p. n. ,nia
rango-orango-taogo' - to już jest ekwi
walent dla nas za ignorowanie przez kobiety 
nauk "yciowych, jakich lm nigdy nie skll
plmy. 

Do tramwaju do.tać się, szczególnie w go
dzinach zdążanIa do pracy i powrotu, nie jest 
rzeczII błahą. Tu jost tet potrzebna pewM 
eirwllibrystyka. I'oza tem, ni. wolno ci za
pomniee, że jesteś dżentelmanem i że ,jako 
taki' musisz pierwszeństwo w boju o miejsce 
w tramwaju oddać płci pięknej. 

Nierzadko puytem pomoc tWOją w wywin
dowaniu jakiejś korpulentne; damy, takiej z 
kategorjl .waga Ciężka" - okazuje. się bar
dzo pożądana 1... skuteczna. W podzięce o
trzymasz omdlewajljoe spojnenle oczu , któ
rych piękna z poza bujnych fałdów szlaohet
nego tłuszczu dojrzeć nie zdolas •. 

Wreszcie śoiHnięty, j .. k salceson - jedziesz. 
Koniec 1 aktu . 

Lubań. 
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Bezrobotny "dawał pracę" bezrobotnym. 

Jeszcze jed~a afera ze znacz!<ami pocztowemi. 
Bezrobotni z ofertami pod "Solidni" mogą nie liczyć na posadę. 

W dobie szalejącego obecnie bez
robocia, są na pOł'ządku dziennym 
afery, polegające na wyłudzaniu oszu
ka.ńczem bezrobotnych pracowników 
czy robotników ró~nych kwot pod 
pozorem wyrobienia czy zaofiarowania 
posad. 

Przed kilku tygodniami w kilku 
pismach łódzkich ukazało się jedno
brzmiące ogłoszenie, treści następu
jącej: 

"Tworzące się przedstawicielstwo 
zagranicznej firmy zaanga!tuj e perso
nel biurowy, a mianowicie 3 biurali
stów, 2 biuralistki, ze znajomością 
pisania na maszynie, 2 praktykantów 
biurowych, woźnego, chłopca na po
syłki, oraz szofera i ekspedjenta. 
Oferty z załączeniem znaczka na od
powiedź składać w administracji pod 
.Solidni". 

Wydział śledczy w Łodzi, wiedząc 

z doświadczenia, i!t bardzo często do
konuje się oszustw przy pomocy 
ogłoszeń, przegląda stale codziennie 
rubrykę ogłoszeń. 

»Tworzące si~ przedstawicielstwo 
zagranicznej firmy' zwróciło uwagę 
władz śledczych, zwłaszcza, i!t ogło
szenie powtarzało się kilkakrotnie, 
zaś jasnem jest, i~ gdyby owemu 
przedstawicielstwu chodzi/o wyłącznie 
o angaMwanie .personelu biurowego
wobec nadmiaru liczby bezrobotnych, 
poszukujących pracy - jedno ogło
szenie wystarczyłoby, aby obsadzić 
szereg większych nawet biur. 

W związku z powziętemi przez 
władze dledcze podejrzeniami pod 
administrację pism skierowano urzęd
ników policji kryminalnej. 

Jeden z nich zauwa~ył, jak ofert 
pod "Solidni" zatądal jakiś młody 
osobnik, który po odebraniu ofert 

o alimenta. 

z administracji pisma pośpieszył bez
zwłocznie w stronę ulicy 6 Sierpnia 
i wszedł do bramy domu ]i 44 przy 
tej~e ulicy. 

Wywiadowca bez trudu ustalił, it 
obserwowanym przezeń osobnikiem 
jest l8·letni Konstanty Tropfer, za
mieszkały przy rodzicach, bez zaj~cia. 

Przeprowadzona w mieszkaniu Trop
ferów rewizja ujawniła kilka tysięoy 
ofert, złożonych nietylko przel!l bez
robotnych pracowników umysłowych, 
łecz w szeregu wypadków równiet 
i przez tych pracowników, którzy 
z chęci uzyskania lepszych płac czy 
lepszych warunków pracy zamierzali 
zmienić zaj ęcie. 

Konstanty Tropfer został zatrzy
many i odstawiony do wydziału śled
czego, gdzie przeprowadza się obeonie 
szczeg6łowe dochodaenie. (p) 

Zbrodnia matkobójstwa w pow. laskim. 
Mordercy, dwaj bracia, staną przed sądem doraźnym. 

We wsi Lubośnia gminy Szczerców 
powiatu laskiego, zamieszkuje od dość 
dawna rodzina zamożnych wieśniaków, 
niejakich Kulińskich. 

Przed dwoma laty stary Kuliński 
zmarł, pozostl'wiając żonę Józefę, oraz 
dwuch synów-pasierbów, z pierwsrego 
mełżeństwa, Adama i Franciszka J~ion
ków. 

Po śmierci ojczyma obaj bracia ob
jęli w posiadanie całe gospodarstwo, 
pr~yrzekając matce płacić t. zw. alimen
ty, at do śmierci, lecz już po upływie 
krótk:ego czasu, oboje zaczęli znęcać 
się nad bezbronną staruszką, odmawiali 
dawania jej pożywienia i wysyłali' ją na 
żebraninę. L 

Maltretowana kobieta zwróciła się 
do sołtysa, który zwolał .gromadę' aby 
wpłynęła na synów, celem wypełnienia 
wziętych na siebie obowiązków, wzglę
dem matki, grożąc w przeciwnym razie, 
że ' postarają się odebrać im prawo wła
dania ojcowizną. To tak rozgniewało 
obu synów, że posta~owili za wszelką 
cenę pozbyć się niewygodnej dla nich 
matki. 

W dniu wczorajszym około godziny 
10 wieczorem mieszkańcy wsi zostali 
Z8alarmowani pięcioma strzałami rewol, 
werowemi, dochodzącemi od strony za
grody Jesionków, po chwlli z chałupy 
wybiegli obaj bracia, wzywając pomocy, 
gdyż rzekomo ktoś strzelił przez okno 
i zabił Im matkę. 

Zaalarmowanym sąsiadom po wej
ściu do mieszkania przedstawił się zgro
zą przejmujący widok: pod oknem leża
ły zwłoki 60-letniej Józely Kulińskiej ze 
zmasakrowaną głową. 

Powiadomiony o zabójstwie posteru
nek policji przystąpił natychmiast 'do 
śledztwa, które ujawniło nazewnątrz 
chaty, pod oknem świeże Ślady stóp, 

w zupełności odpowiadające obuwiu no
szonemu przez Adama Jesionka; wzięty 
w krzyżowy ogień pytań przyznał się do 
zbro.dni matkobójstwa, którego dokonał 
wraz z bratem Franciszkiem, w tym celu 
uzbrojony w rewolwer czatował pod o·· 
knem, zaś Franciszek pod jakimś pozo' 
rem zwabił matkę staruszkę do okna, 
wówczas Adam wystrzelił pięciokrotnie 
do matki, kładąc ją trupem na miejscu. 

Na wieść o zbrodni matkobójstwa, 
tłum wieśniaków usiłował dokonać sa
mosądu nad zwyrodniałymi synami, cze-

mu przeszkodziła obecna na miejscu 
zbrodni policja. 

Adama i Franciszka braci Jesionków 
skutych w kajdany przewieziono w dniu 
wczorajszym do aresztu przy urzędzie 
śledczym w Łodzi. 

Sledztwo w sprawie matkobójstwa 
prowadzone jest w trybie doratnym, 
zwłaszcza, że dokonali oni zabójstwa 
z chęci zysku. 

Sąd doratny odbędzie się prawdopo
dobnie w końcu przyszłego ml.esi'lca 
w sądzie okręgowym w Łodzi. (p) 

Tym razem w aptekach· 
nowa redukcja w Kasie Chorych. 

Zwykła kalka wrogiem pracowników. 
Jak się dowiadujemy - władze łódz' 

kiej Kasy Chorych przeprowadzają obec
nie nową redukcję wśród personelu po
mocniczego aptek. 

Zwolnione być mają wszystkie t. zw. 
przepisywaczki, tj. te pracownice, które 
przepisywały recepty lekarskie, dla na
klejania ich na flaszeczkach z lekarstwa
mi. Obecnie wprowadza się system, w 
myśl którego recepta wystawiana będzie 
przez lekarza pod kalkę i oryginał re
cepty pozostawiany będzie w aktach 
apteki, zaś kopja nalepioną będzie na 
flaszeczkę czy pud elko z lekarstwem. 

Ponadto nastąpi redukcja t. zw. fa
sowaczek, tj. tych pracownic aptekar
skich, które przygotowują .na zapas' 
odpowiednie proszki, rozlewają do fla
szeczek pewne stałe ilości specyfików, 
jak jodyna, olejki itd. 

Organizacje pracownicze w Kasie 
Chorych podjęły już od kUku dni sta' 
rania, aby zapobiec uwolnieniu omawia
nych pracownic, a ponieważ przewiduje 
się przyjmowanie ewentualne nowych 
sił pomocniczych do poszczełólnych 
punktów lekarskich - organizacje pra
cownicze stanęły na stanowisku, aby 
zwalniane obecnie pracownice przeno
szone były na inne stanowiska. 

Organizacje pracownicze Kasy Cho
rych stoją na stanowisku, te w ohec
nych, bardzo krytycmych dla świata 
pracowniczego ",arIlIlkach, władze Kasy 
Chorych winny dołożyć wszelkich sta
rań, aby nie powiększać liczby bezro' 
botnych. 

Oczekiwać należy, iż starania oraan;" 
zacyj pracowniczych odniosą pożądane 
wyniki. (p) 

Oszukańcza afera węglowa. 
fałszowanie książeczek służbowych kolejarzy. 

_ Dziwne praktyki sejmiku powiatowego w Lasku. 
Kierownictwo składnicy węgla dla 

kolejarzy na stacji Łódź-Kaliska, 
zwróciło od pewnego czasu uwagę, i!t 
nie mo~na ściągnąć niektórych na
le~ności za wydany na raty węgieL 
bowiem zgłoszone przy odbiorze wę· 
gla asygnaty opiewały na fikcyjne 
nazwiska. 

autentycznoici książeczki. Okazało 8i~ 
i!t była ona sfałszowana. 

Powiadomiony posterunek P . P. na 
stacji Łódź-Kaliska odstawił r zekome
go Dąbrowskiego do komendy policji, 
gdzie okazało się, i!t jest to Włady
sław Prochowski mieszkaniec Kolu
szek, który jak twierdził jest pracow· 
nikiem kolejowym. 

Pracownicy drogowi mrą z głodu 
Czy o tem wiadomo panu wojewodzie? 

W niedzielę ubiegłł odbył się w Łas· 
kn zjazd pracownik6w drogowych powia
tów łaskiego i sieradzkieio. Na zjeździe 
tym, z ramienia ł6dzkich związków .Pra 
ca" obeony był kierownik zwi~zku, p. 
Józef Znhert. . 

Jak wynikało z przedłożonych na 
zjeździe sprawozdań gytuacja pracowni· 
k6w drogowych powiatn łaskieio jest 
wr,cz rozpaczliwo.. Od poczl}tkn lipca r. 
b. pracownicy ci nie otrzymujlł wogóle 
penayj, jakkolwiek kwituj, odbiór należ
ności na listach płac, wzamian za co o
trzymuj!} kartki do sołtysów, aby ci wy
płacali dróżnikom i innym pracownikom 
drogowym należności z kwot podatków, 

uzyskiwanych od włościan na pokrycie 
podatków dla sejmiku powiatowego. Pra 
co,!'niey drorowi po~ostaj,. w związku z 
tem w skrajuej nędzy i brak Jest wido
k6w na to, aby 5ytuacja ich uległa zmia
nie na lepsze. 

Na zjeMzie porulzoDO również kwe· 
stj~ umnndurowania pracowników drogo· 
wych, którym przydzi~lono buty, naby
wanew Łasku, o ile wiadomo, po 65 zł. 
para. Tymczasem para tych but6w 
przedstawia wartość około 20 złotych. 

W sprawach powyższych pOltanowio
no skierować delei8cię do Urzędu Woje
w6dzkiego w Łodzi, aby spowodować in
terwencję p. wojewody J!}szezolta. (P) 

Wobec tego odkrycia zwrócono 
baczniejszą uwagę na dokumenty 
zgłaszających si~ po odbiór węgla 

' pracowników kolejowych. 

W dniu wczorajszym zgłosił się do 
składnicy po 30 korcy węgla jakiś 
męwzyzna, podający sit; za kolejarza, 
przedstawiając ksią!teczk~ służbową 
na nazwisko niejakiego Dąbrowskie
go. Mimo, i~ ksiąt.eczka zapatrzona 
była we wszystkie potrzebne pieczątki . 
i podpisy - wydala sill ona perso· 

nelowi składnicy podejrzaną. Zanim 
wydano dyspozycJIl co do sprzedaiy 
węgla, przeprowadzono sprawdr.enie 

W toku badania Prochowski o
świadczył, te ksią!teczkll ze efałszo
wanemi podpisami i odbitkami pie
czątek otrzymał od właściciela restau
raCJi przy zbiegu ulic 6 Sierpnia i 
Zakątnej, niejakiego Staśkowskiego. 

Po zbadaniu Stallkowskiego okazało 
si~, iż ten 1>trzymał sfa/slowaną k9i" 
t.eczkę słu~bow~ od Rzaczka, wła ci
ciela restauraoJi prsy ul. Traugutta. 

Po przeprowadzeniu dochodzeń o· 
bydwu restauratorów wypuszczono na 
wolną stopę, zaś Prochowskiego za· 
tr2lym.no do czasu przeprowadzenia 
szczegółowego śledztwa. (p) 
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TBATR MIBJSKI: - .Mieszkanle Zojki'. 
THATa KAMBRALNY: ,Hau Hau' 
TBATa POPULARNY: .Wiktorja Ijej ,huzar' 
COCTAIL: .Śmlej się, śmiej'. 
KOMUS: -

APOLLO: ,Gehenna miłości'. 
ARS: .Łly ukojenia". - Plon\cy Itep'. 
BAJKA:..,Anastazja'. - ,PIerws .. mlłośe Ko-

ściuszki" . 
CABINO: • WIelIcomiejskie ulice'. 
eAPITOL: .C. I K. Feldmarszałek". 
CZARY: .Teslamłnt miljonera'. 
DOK LUDOWY: . Biale clenie'. 
.RA: -
GRAND KINO: ,Wesoly porucznik'. 
LUNA: .Śwlatła wielkomiejskie'. 
)(l)(OZA: .Król bulwarów'. 
łlAZA. .Goniec Napoleona'. - ,Handel żywym 

towarem-. 
ODBON: ,Księżyc z Montanie'. 
OŚWIATOWY: .Róże na mogile'. - .Chlopoy 

do rzecz,.-. 
l'RZBl'lWIOŚNlB : .Dynamit ·. 
P ALACB: .i-ch wlóczęgów' . 
RlISURSA: ,Oliara ojca'. 
RAKlBTA: ,M\ż kochllnek'. 
SPLBNDlD: .On i jego siostra'. 
ŚWIATOWlD: ,Rok l00~'. (Car Mikołaj 1\ I 

ojciec Hapon). 
UClBCHA. ,Córka poskromloiela niedż .. iedzi'. 
WODBWIL: ,KsięAyo w Mon~anl.' . 
ZACiIlfl'A: .Rlo Rita' . 
VlIKUS: ,Zdrajca Zach.odu". - TajemnicI 

Teatr Miejski. 
Dziś, wtorek, widowiskowa sztuka M. Bul

hako .. a ,lIIieszkanle Zojkl', która dlięki swej 
barwnej fabule I doskonalej grze całego ze
.połu wywolala w mieści. Irotumlal\ 81n
.. cJę. W rolach głównyoh: Irena Horecka 
I Jerzy Woskowskl. 

Wyst,py Opery Warszawskiej 
Po niedawnych triumfach jakie Trupa 0-

plry Warszawskiej odnlosla w Łodzi, świetny 
ten ze opół wystawi w środę operę P. Czajkow
skiego .Bugenju8z Ooegi.n., a w czwartek .Ma
dame Butterf1y' G. Puccini'ego. W rolach 
ważniejlzycb: Lipowskn, Karwowska, Platów
na, LOlka, Terenkoczy-Jastrzębska, Dobosz, 
Janowski, Wliniewski, Iwaszkiewicz, Micha
łowski I Inni. Reżyserja Fr. Fres.la. przy pul
plol. kapelmistrz W. llerdjajew. Orkiestra 30 
olób. Stylowe kostjnmy • Teatrów Miejskich 
w War .. awil . BUety do aabycia w kasi. u
ma .. la'; ul. Traugutta l. 

Teatr Kameralny, 
D.li, wtorek, w T.atr.e Kameralnym m~ly 

jubIleulI: po raz 6O-ty zrzędu idzie przebój 
Hoodgs8& i Percivel'a .Hau Hau.- z niezrówna
nym Michałem Znlc.em. 

Broda I czwartek ostalnl. powtórzenia tej 
rekordowej •• tuk:!. 

Wkrólee premjera jednej z najlepszych 
komldji świetnego autora wioski ego Roberta 
Bracco ,Ona cly jej siootra' w retyserji dyr. 
K. Borow.ltlego. 

Teatr Popularny. 
(Ogrodowa Nr. 18 tel. 178-00). 

Dziś o godz. 8.l~ wlecz. i jutro o god •. 
a.l~ .. i •••. ostalnl. dwa pohgnalne występy 
pr .. plęknej m.lodyjnej operetki P. Abraha
ma p. I. • WlktorJa I jej huzar' z ud.lalem 
tenora operetlrt warsuwsklej Marjana W .. wn:
kowlol&, który w rnrelacyjn.j roli Hu .... 
podbU serca caleJ Łodzi. Ceny miejsc .nitone 

Bilety w kasie zamawiali 6 Si.rpnia 
nr: 2 ... kladaie apteclnym Slo Pływacldej , 
od g. 11 rano do G wl.cz, bo> przerwy or ... 
w ka.l. tealru od g. 11 r. do 2 i od ~ d09 w. 
We w\orek .. i.czorem operetka • Wlktorja 
i jej huzar· będale gran" po raz 00 (plęć
dli,"I"ty) • rzędu. 

Teatr liter.-art. "COCTAIL". 
Dzillejaza pr.mjera .Śmiej się śmiej' 

lapowiada się niezwykle ciek .... i., ze wzglę
du na plerw .. e występy znakomlt.j komlclki 
Slef .. njl Betherowej Oui Pro Ouo) wspanlale
go duetu tanecznego, Nobisówna, Ro.IIJano 
(Morokf. Oko) oraz świetnej śpiawaczkl Ireny 
Carnero I Do.konal.go Laskowskiego w oto
o .. nlu Xenl Uray, C.acharsltlej, Szmarówny, 
Sn.yft, Bło cka, Tatarkiewicza i innych. 

S .. rel ciekawych numerów, zarówno ko
al.lnych jak tanlczny.h czy nastrojowyoh 
lapowiad .. jll jeden z ciekawych wiecIorów w 
,Coctallu'. 

Dekoracje Romana Bubleca, rałyserja K. 
Tatarkl .... lc.a, kostjumy wlasnej pracowni 
pod kierunkiem O. Lewandowaklej. 
• Bllet7 do nabycia w k •• I. zamawiań , 
"-oto-Zol, automat fotograficzny, Przejazd 2, 
... reda. 7 .. i.cl. w kasio teatru .Coctall ' 
PneJud Sł. 
............................................... , ..... 

• .DZIENNIK ŁODZKI' 24.Xl.81. 

Wynagrodzenie w gotówce czy w naturze. 
Zatarg z pracownikami Koćhanówki 

nie został dotąd zlikwidowany. 
Na dzień wczorajszy zapowiedzian" 

była konfer~ncja w inspektoracie pracy, 
celem zlikwidowania zatargu między 
pracownikami a administracj" zakładu 
dla umysłowo c horych w Kochan6wce. 

Do konferencji jednak nie doszło, 
albowiem administracja zakładu nade
słała list, w kt6rym stwierdza, iż nie 
widzi potrzeby wszczynania pertraktacyj 
w sprawie t. zw. relutonu tj. odprawy 
za nieotrzymywane w zakładzie utrzy
manie. Zakład stwierdza w swojem 
piśmie, że d'lżyć będzie do tego, aby 
wszyscy pracownicy, zatrudnieni w szpi
talu Kochan6wki, korzystali z utrzyma-

nia w zakładzie, unikaj"c przyjmowania 
tych pracownik6w, kt6rzy będll utrzy
mywali się poza zakładem i ż"dali 
wzamian za to odszkodowania w posta
ci t. zw. relutum. 

W związku z powyższem zwill~ek 
pracownik6w miejskich i instytucyj uży
tecznośc;i publicznej podejmuje na nowo 
starania, aby zatarg zlikwidować i po
stulaty pracownicze przeprowadzić, bez 
względu na to, że - jak twierdzi się w 
piśmie zakładu w umowach z pracow
nikami kwest ja .relutum' nie jest ściśle 
załatwiona. (p) 

---

W oparach alkoholu, ' 
Zabił, bO był pijany. 

Sąd skazal żonobójcę na 10 lat ciężkiego więzienia. 
Stefa Śmiechura, nałogowy pijak, -

wr6cił 3 sierpnia r. b. do domu przy ul. 
Gdańskiej 146 w stanie, jak zwykle, pi
janym. tona Śmiechury, 37-letnia Olga, 
zaczęła czynić mężowi wyrzuty, protes
tując przeciwko przepijaniu przez Śmie
churę zarabianych pieniędzy. - Pi jak 
wpadł w gniew i jedne m pchnięciem 
noża polożył żonę trupe!". 

W dniu wczorajszym 43-letni Stefan 
Śmiechura stanął przed łódzkim SlIdem 
Okręgowym. Sprawę rozpatrywano pod 

przewodnictwem sędziello Kozłowskiego . 
Oskarźony nie przyznał się do winy, 

ani nie wypierał się jej. Oświadczył tyl
ko, iż był tak dalece pijany, że wog6le 
nie wiedział co czyni. 

Jak wynikało z zeznań świadk6w -
pożycie Śmiechur6w było bardzo złe, 
wobec nałogowego opilstwa Stefana 
Śmiechury. Sąd po rozpoznaniu sprawy 
skazał żonob6jcę na 10 lat ciężkiego 
więzienia. 

Przedłużenie ważności "permitu" 
zależne wyłącznie oą uzasadnienia. 

Heemigranci ze Stanów Zjednoczo
nych, posiadaJący, permit to reenter" , 
którzy z watnych przyczyn nie mogą 
powrócić do Ameryki w terminie wa-
1.ności tych .permitów", muszą przy
najmniej na 6 tygodni przed upływem 
terminu przyjechać osobiście do War
szawy, przywotąc paszport zagranicz
ny i .permit". 

Reemigrantom tym centrala syndy
katu emigracyjnego (Warszawa, Mar
szałkowska 124) pisze odnośne poda-

nia w języku angielskim, które na
stępnie zostają poś lNiadczone przez 
konsulat Stanów Zjednoczonych i wy
siane do departamentu imigracyjnego 
w Waszyngtonie - do decyzji. 

Uzyskanie prolongaty .permitu" 
uzaletnione jest od watności przyczyn, 
dla których reem igrant m usi pozostać 
w krllj u dłużej. 

Opłata za przedłutenie ,permitu" 
wynosi dol. 4. 

Kontrola miejsc sprzedaży 
i przetwórni mięsa. 

Z dniem 7 listopada r . b. weszlo w 
tycie rozporządzenie ministra spraw we
'łfnętrznych o dozone nad mięsem i prze
t worami mięsa. 

Rozporądzenie to ustala ści~:e wa
ronki lokalowe, sanitarne itd., jakim po
wiuoy odpowil.dat! miejsca sprzedaży mię
sa oraz wytwórnie masarskie i wędli· 
nJarskie. 

W związko z powyższem - miejakie 
władze aanitarne, przystąpiły do lustracji I 

wszystkich znajduj~cych się na tereoie 
m. Łodzi miejsc sprzedaży mięsa (jatek: 
sklepów rzeźniczych , bal mięsoych itd) 
oraz wytwórnJ masarskich i wędlioiar
skich, celem ustalenia, uy odpowiadaj~ 
wymogom rozporądzenia. 

Niezaletbie od tego, w wypadkach 
stwierdzenia nchybień saoitaroych, spi
sywane SI) protokóły, celem poci,guięcia 
wiunych do odpowiedzialoości karuj . 

Wypłata państwowej zapomogi doraźnej 
bezrobotnym 

za miesiąc listopad r. b. 
Magistrat m. Łodzi-Urz4d Zasilkowy 

dla Bezrobotnych - podaje do wiadomości 
osób zaintereso'łfaoych, te w pJniedziałek, 
dnia 28 listopada 1931 r. rozpoczoie lię 
wypłata państwowej zapomogi doraźoej 
za miesi~c listopad r. b, bezrobotnym 
posiadajl\cym rodzio!} oa wyłl\cznem u
trzymaoiu, którzy zgłosili się do hiura 
Urzędu Zaeilkowpgo przy ol. 28 Pułku 
Strzelców Kaniowskicb nr. 82, w czasie 
od 2-go do 9-go listopada 1981 r. 

Samotni prawa do zapomogi nie majl\. 
Stawki zapomog\lwe wyno zl\: 
a) dla- bezrobotnych, maj~cycb l - 2 

osoby n& utrzymaniu 20 złotych miesię· 
eanie, 

b) dla bezrobotoych, mających 3 - 5 
osób na utrzymaniu 8~ złotych miesię
czoie, 

e) dla bezrobotnych, p08iadajl\cych po
oad 5 olilb na otrzymaniu 4.0 złotych 
mielięezoie. 

Wypłata odbywać eię będzie w wytej 
wyDlieaiooym lokalu Urzędu zasiłkowego 

W r7.Rsie od godziny 9-ej do l4-ej, 'łfe
dlujC następujl\cego porzłdku: 

Wtorek, dnJa 24-go listol'ada r . b., 
liter:\': K, L, Ł, M, N, O, P. 

Środa, dnia 25·go listopada r. b. li
tery: R. S. T. U. W. Z, :2:. 

Bezrobotny, zgłaszajl\CY się po ,;apo
mogę, powinien okazać: 

1) dowód osobisty, względoie inne u
rzędowe zaświadczenie totsamości, 

8) ksi\tkę ubezpieczeoiowl\ Kuy Cho
rych m. Łodzi oraz człooków rodzioy. 
wspóloie z nim zamielzkuj~cych. 

Zaczadzenie. 
W dniu wczorajszym po napaleniu w 

piecyku żelaznym ulegli zaczadzeniu 
25-letni A. Stępień, oraz małżonka lego 
ZO-letnia J6zefa, zamieszkali przy ulicy 
Lwowskiej 11. 

Do zaczadzonych wezwano lekarza 
poaotowia, kt6ry po udzieleniu pomocy 
obojgu, męża pozostawił na miejscu, 
zaŚ żonę w stanie ciężkim przewl6zł do 
szpitala miejskiego w Radoaolzczu. (p) 

Nr. 88. 
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Łódt 
WTOREK, dnia 24 listopada 11131 r. 

11.58-12.\0 Sygnał c .... su • WarIZawy, beJ
nal z Wleiy Marjacklej w Krakowie -
odolytanle programu dalennego. 

12.10-13.13 Muzyka. plyt gramoU. A. K"1I1l&
beil, Piotrkowska 160. 

13.1~-1~.00 Przer .. a. 
1 ~.00 -16.1ó. Program dla dzieci. I) Pogadu

ka prof. st. Sumlńsklego .Afryka mówi' 
(na marginesie wyświetlanego lilmu). 2) 
Feljeton p. Wandy Wójtowlcl-Grablólklej 
. Podpowiadać czy nie podpowiadać' tr. 
z W-wy. 

16.20-16.!l0. Odczyt z Krakowa p. t . • Psycho
logja szkoly' - wygI. dr. Józef Relss. 

16.iO-17.1O Muzyka popularna z W-wy. 
17,10-17.33. Odczyt l. Lwowa p. t. .Stanl

sla .. a, Szozepańskl-czlowiek Idzlelo·
wygI. red. Nikodem Kopil.wlco. 

17.M-18.~0. Koncert symfonlc.ny w wyk. Orko 
Filhar. War ... pod dyr. Jerzego Bojanow 
skiego I Hanna Dlchleln (fort.) (tr. z 
W-wy) W programie utw. W. A. M. Mo
zarta. ' 

18.~0-19.1~ RozmaitoścI. 
19. J~-19.30 Komunikat Izb, Pr.em. Handl. w 

Łodzi i odozytani. progT. na dzi.ń na
stępny. 

10.30-19.45. Kalendarzyk filmowy. ropert. te
atrów i płyty gramol. 

10.ł~20.00 Prasowy D.lennlk Balij. I W-wy. 
2 00-20.1~. Feljeton p. t. . Król bohaler' ... ygl. 

p. M. Grulzcl}'liski (tr. I W-wy). 
20.1~22.20. Operetka .Księżna Chicago' B. 

Kalmana (tr. z W -wy). 
22.30-22.!l~. Dodatek do Praso wego D.ieanlka 

Radjowego kom. meteorol. palie. oraz .. la
domoj.1 sportowe (tr. z W -wy). 

22.l5.-ai.00 Muzyka lekka.! taneczna. W-y. 

Łódź 
ŚRODA, dnia 25 listopada i031 r. 

11.58-12.10 Sygnal ozasu oWarolawy, heJnal 
z Wleiy Marjaoklej w Krakowie, odCl}'
tanie programn na dzieli blei~cy. 

J2.10-13.1~ Muzyka z plyt gramol. I A. K1ln,-
boil, Piotrkowska 160. 

13.1~1~.25. Przerwa. 
1~.30-16.20. Muzyka z plyt gramof. W-wy. 
16.20-16.łO. Odczyt zWilna p.t. ,Droga mIecz-

nIl' - wygi. dr. StaniSław SuUgowski. 
16.~~ -IMO. Kuzyka • plyt gramor. z W-wy. 
IG.~~-17.\O L.kcja języka angle1sltlego Iy

stemu Llnguaphone. 
17.35-18.00. Utwory CzaJkowskiego w wyk. 

ark. P. R. pod dyr. JÓz.!a Oslmililklęgo 
(tr. z W-wy). 

· 18.oo-19.1~ Rozmaitości. 
19, 1~-1 9.30 . • 8krzynka pocztowa lódzka"

koresp. bież. omówi red . Jan PiotrowskI. 
10.30-10.i; Plyty gramol. 
10.{;- 20.00 Prasowy Dziennik Radjowy (tr. 

z W-wy). 
20.00-20.1~. Fl ljeton p t .• 100 rooznlca pr~y

jazdu Cbopina do Pary ta' - wygI. p 01. 
S! Niewilldomski (tr. z W-wy). 

20.1~-21.0~. Koncert popularny orko mandoli
nistów ZwlllZku Drukarzy (tr. z W-wy. 

21.0;-21.!~. Kwadrans literaoki. Nowela J. 
Kaden-Bandrowskiego p. t. ,Najwatnlej
sze zdarzenie Vf tyciu' (tr. s W-wy). 

2\.15-22.30. Recital skrźypcowy Ad.1i Facąiri 
Akomp. L. Urstein (tr. z W-wy). 

22.30-22.46 Dodatek do Prasowego D,I.nnllca 
Rad.iowego kom.: moteorol. poUo oraz 
wiaaomoścl sportowe (tr. I W-wy). 

22.4a-2t.00. Retranimisjo ItacJi zagranicznycb 
(Podró! d.tektorelD p o Europie). 

Przewlekły strajk 
w przemyśle jedwabniczym, 

. Strajk, kt6ry wybuchł przed p6łt9ra 
miesi"cem w zakładach przemysłu jed
wa~ niczego w Łodzi, nie został dotych
czas zlikwidowany i ładna ze stron nie 
podejmuje starań o zażegnanie konflikt". 

Na odbytych ostatnio zebraniach 
strajkuj"cych powzięte zostały postano
wienia, aby wobec opornego stanowiska 
przemysłowc6w robotnicy ładnych prób 
likwidacji strajku nie podejmowali, u
trzymuj"c strajk w dalszym ci"gu. w fa
zie martwej . (p) ---

Spadek liczby zasłabnięć 
na choroby zakaźne. 

W ciągu tygodnia od 15 do Z1 lis
topada r. b. wł"cznie - zgłoszono do 
Wydziału Zdrowotności Publicznej na

.stępuj"ce przypadki zasłabnięć na cho
roby zakatne: 

Dur brzusZAy 11 przypadk6w (w ty
godniu poprzednim 19 przyp.), płonica 
Z1 przypadk6w (23), błonica 37 przy
padk6w (40), drętwica karku 1 przypa
dek. (1), odra. 39 przypadk6w (25), r6ta 
4 przypadki (10), krztusiec 4 przypadki 
(6), gorlIczka połogowa 4 przypadki (8). 

Og6łem zanotowano w tygodniu 
sprawozdawczym 121 przypadk6w za
chorowań na choroby zakatne, W tYllo
dniu poprzednim 134 przypadki. 





.8tr. e. 

Złodziej, którego olcradziono. 
Sprytny włamy.wacz Skaza 'Y na rok więzienia. , 

Niejalii Karol Lelńlł .. ki .{Wo":na 38) I 
dożył w dniu 8 sierpnia l. Ib. zamel40-
wanie w k~isarjacie. ił 'Podczas ni_ 
becno§ci ż~ny jego, bawi'lcqj na letni&
lm - mies. kanie zost.ło doszczętnie 
ograbione. • 

W kilk .. dni po złożeniu .doniesie
nia jeden z poste' unkowych .nuważył 
przy ul. T .... gowej jakiegoś ,osobnika, 
który ni6sł wi~dra od wapna ClY farby. 
Osobnik 6w został zatrzymany. W wia· 
drach znaleziono obuwie i .ńiekt6re 

Plaga kradzieży. 
w ci~gu doby ubieglej zanotowauo 

kilkanucie wypadków dokonania kra· 
dzieży. M. in. z &IIszarDi bawelof Va

. wirla KorzeDieckiego (Nowaka 24) ikra
dziono w~kszą i10śt przędzy. 

Z bndki ze słodyczami. przy nL Na
wrot 102, aależącej odo Józefa IWiezyi
skiego, skradziono w~stek, znajduj4CY 
SIę w bndce towar. 

Dawidowi Jechunkowi, przy ol. Wól
czańskiej 160, skradzio~ z budki ze sło
dyczami całą jej zawartollć. 

Z mieszkania Emilji Steinbaum, przy 
ul. Narutowicza 32, skradziono różną gar 
derobę i bieliznę. wartoścj 600 r.lotycb. 

Z mieszkania łfarji Fajfer, przy uJ. 
Andrzeja 12. skrad.ziono gllrwobę i bie
liznę wartości 800 zlotyrh. 

Ze strychu domu przy ul. Piotrkow
skiej lJ 9, skradziono bieliznę. wartoQci 
500 złotych, na szkodę Stanisława W ój
towicza. 

Z mieszkania Józefa Seligmana, przy 
ul. Gdllfł8~"ej 37, skradLi ono ~arderobę i 
bielizoę WIITwści .600 złotych. 

4!f,edowl _~eD!U.owi (Pomorska 122), 
skradziono garderobę, łfJ,to~ci 12?0 zł. 

Mordce Majerowi Pert.! Il Ul~OWI (N~
rutowicza 36)1 skradziono z .':"'lł_zbIlJa 
Il'arderobę, wartości 500 złotycb . lI}) 

szczegóły garderoby. Lelriński poznał w, 
wrzedlJliotach ~ch swoa lWłasno~. 

Zatrzymanym osobnikiem oku8ł-aię 
:;i2-letni Ignacy iZasina. 

Z8Sina prz,w>ał się 110 kradzieży, 
:leznzł jednak, ?Je nie odni&ll więknych , 
z If\iej kcrzyści, albowiem lIJldczas "ne
noozenia ssradrionego tupu został ",6w' 
,met okradziony. 

~ cZOl'aj Sąd IQkręgow:y :skazał ila
'sinę '1\8 1 .. ok więejenia, zanfv.miająa:go 
.dom poprawy.. (p) 

Ewentualne u.niuny w sa
morządach po grudmiwym 

spisie ludności. 
l'1ajłCY aę odbyć w grudniu spis 

ludno\ci pociunie za -68bą sze.-egzmian 
w życiu naszych miast j miasteczek -
Trzeba zg6ry zaznaa)'Ć, że hę&ą to 
zmiany korzystne. Nasze władze miej
skie, a nawet gminne mogą tuyskać 
większe niż dotychczas prawa, obywd;;-
10m zaŚ mogli przypaść w udziale szer
sze świadczenia i opieka ze strony s,,
morzlldu. Wynika to stąd, te wiele spra .. 
z zakresu organizacji i obowiązk6w sa
morz'ldu jest ustawowo uzależnione od I 
liczby ludności danej jednostki komu
nalnej. 

W b. zaborze rosyjskim miasta, w 
kt6rych spis grudniowy wykaże, iż lud
no~ć ich wzrosła ponad 25.000, wyłą
czone będą z powiatowych zwillZk6w 
komunalnydt i podniesione do godności 
samodzielny.b powiat6w miejskich. 

Dla miast poniżej 25.000 l1)ieszkań
ców następstwem spisu może być zwięk
szenie liczebności ich reprezentacji do 
sejmiku od 2 do 5 delegat6w, zależnie 
od liczby mieszkaJ\c6w. - Decyduje tu 
przekroczenie liczb JuO:ności 10 tysięcy, 
15 tysięcy i 20 tysięcy. W podobny spo' 
ób normowana jest w n.\iastach liczba 

~zt""~,,k6w rlld miejskich. 

Wiadómości gospo darcze. 
--------------------------------Przedwojenne, rosyjskie systemy'. 

Podwyżka cen patentów zamiast _ 
podatku obrotowego.. . 

Rewelacyjny projekt dyr. Srzednlcklego. 
Na konferencji, jaka. odby~a si.ę 

dnia 21 b. m. w WarszawIe u ~lcemI
nistra skarbu pro t ZawadzkIego, w 
sprawie zryczaltowania podat~ prze
mysłowego od obrotu, wySUDlę~a zo
stala m. in. przez dyrektora Z\~ląZ~U 
przemysłu włókienniczego w panstWIe 
polslriero inż. Srzednićkiego konce~: 
cja w myśl której nalety ~prowadzIc 
jednocześnie zryczaltowame podatku 
przemysłowego od obrotu przy odpra
wie celnej, oraz znaczne podwytsze· 
nie_opiaty za patenty zar{)wno prze
mysłowe jak i handlowe, które opłll:
eanoby kwartalnle. PrzemYSłOWCOWI, 
który opłacałby zryczałtowany poda
tek potrącanoby opłatę za patent, 
pr~emysłowcy zaś i kupcy, którzy 
zryczałtowanego podatku by nie opła
cali, zmuszeni byliby opłacać wyłącz-

wszyscy ci delegaci!. którzy uc~e$t
.czyli na konferenCjI w WarSzawie 
dnia 21 b. m. stali i stać będą na 
tern stanowisku, it nie do pomyślenia 
Jest by do teglJ stopnia skomplikowa
na sprawa mogła wejść jIU w tycie 
z dniem l stycznia 1932 r .; lecz te 
wykonanie jej nalety odroczyć do dn _ 
.l kwietnia 1932 r. (ag). 

nie patenty. . . 
Zaznaczyć nalety, lt koncepCja ta, 

którą wysunął dyrektor Srzednicki W 
swe m własnem imiehiu. podtrzymana 
jest przez niektóre odłamy przemysłu 
włókienniczego. . 

W ciągu bietącego tygodDl~,. w 
związku z tem, naj prawdopodobnIeJ Y' 
piątek, 2i listopada zwołane . . zostaDle 
posiedzenie plenum komiSJI or.az o
gólne zebraJ)ie członków ZWląZ~U 
przemysłu włókienniczego w.państwIe 
polskiem, na które zaproszem zo_stan~ 
delf'gaci przemysłU białostockIego I 
bielskiego (Jraz przedsta wiciele ~ra
jowego awiązku przemysłu włóklen
Dlczego w Łodzi i związku wykoń· 
ozalCl i farbiarń okręgu łódzkiego, ce
łem pogłt:\llenla tej sprawy i zajęcie 
08łateolnego stanowiska. 

.Jednooześnie stwierdzić nalety, ił. 

Giełda warszawska. 
Urzędowa ceduła giełdy walutowej 

z dn. Z3-go listopada l!lSJ roku. 

GOTÓWKA. 
Dolary 8.89 

CZEKI. 
GdaiL'Ik 173.60 
Holandja lI58.55 
Londyn 32.80, 32.75 
N.-York eabel 8.928 
Paryż 34.92 
Praga 26.42 50, 26.42 
Szwajcarja 173.14 
Berlin 211.85 

A K C J E. 
B-k Polski 110 
Sole potasowe 83, 85 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

3$ poż. budowlana 31.75, 82.00 
Inwestycyjna 78.75 
Inwestycyjna I16ryjna 85.00 
5% kouwerayjna 4J.75 
6% dolarowa 61.00 
4$ premj. dolarowa 42.75 
'l~ atabilizaeyjna 58.25, 58.75 
8% B. G. K. 9'.00 

Nr. 68 . 

!KRONIKA RADJOWA. 

Dzisiejsza audycja dla starszej dziatwy. 
"Mr:yka lmówi" i "Podpowiadać, 

czy nie podpowiadać"? 
Audyeja dzisiejsaa, wtorkowa. o godc. 

15.50~16Jl:o przeDlllOzona będzie dla 
.dziatwy Muszej. 

Rozpocz&ie j4 ttagadanka prof. Sl 
-iilnmiń~kiego lI'. t. "All.ryka lIIówi". Będzie 
,$o niezbędne ,uznpełnienie filmu. ten salll 
'DQSZ'lcego tj'Luł, obeeme wyświetlĄD~go. 

FJlm tea ,bowiem tardzo niedokładnie 
pazedsLawia iIlaID faUDę. .• czarllego lĄdu". I 
P4kazano tam kilka aaledwie gatunków 
2~erz4t afrykańskich. 

·.NiIlltępnie p. 'Wanda 'Wójtowicz - Gr8-
,bińiika sędzia dla nip lettlicb, poruszy te-

Król ł>oha:ter~ 
.,{'olskie Nadjo' zapowiada. Da dziś 

wtor~. 21 listopada, o go&. 20.00--20.15 
iJardzo cieka.wy teijeton p. Jtarueja Grusz
c'y.ńsltiego, zatytałowany ,,il{J'ól 13Qhl\ter". 

P. J(itruszczyńs/ci ...., feljs\Qlłie tym ofla
lIIje się nam słoi/;ye = cicerolla, oprowa
dzlJ.jĄoog<J óluchacZ)' łlll .Ia_m IUl cały 
śwat IDllZeum Watyka.ou, na którego tle 
przykuje .niewĄtpli wie aszĄ <lura gę płót
no wielkich rozmiarów, drgaj~ tak 1.y
WĄ liarwĄ takim blaskiem slońu i taKĄ 
dralWltyez.llą Sił, wyru« że bezwiednie 
"przystaniemy" na miejllCn. Jw to jest 
obraz - dllwiemy się z treści feljetonu; I 

mat, wielce dla uC7.niów ciekawy, miano
wicie. "Podpowiadać czy nie podpo1l'ia
dać?" . 

Sprawa ta nieraz wywoluje w klasach 
spory ~zę~to scysje ze zwierzchuościĄ 
8lkoln~ Każdy wie że bywajĄ sytuacje, 
w których, zdawałoby się nie podpowie
dzenie koledze stanowi/oby grzech nie de. 
wybaczenia ... 

Budzi to WĄtpliwości: nawet nczniowie 
wzorowi przełamuJ4 zakr.zy i - pod po
wiadaj~ 

"Księżna ChiGago" 
Rozgłośnia Łódzka .Polskiego Radja" 

lDailaje dziś we wt.!Jrek, dnia 2ł listopada 
d godz. 20.15-2:1.40 ze studja warszaw

skiego pięknĄ operetkę E. Kalmana 
~K;Jięto& Chicago. 

Wykon&wclUIli operetki będll pp. M. 
Ka.r!vowska (Mary Lloyd), H. Sa1l'icka 
(K~ężmczkll Rosemarle), Alek~ander Wa
sieI (Ks. Sandor), J. Seodecki (Bondy) i 
inoi., 

OrkiestrĄ dyrygnje p. W. Elszyk. 

Wiadomości sportowe. _. 
P.Z.P.N. znów się ośmiesza? I 

Pod powyższym tytułem katolicka 
.Polonja". donosi o ukaraniu redaktora 
.Oberschlesischer Kurjer" dr. Niftki na
ganą· 

Między innemi .Polonja" pisze 
.Red. dr. Ni!fka nie jest graczem 

ani działaczem w sporcie footbalowym 
i tyle go może obchodzić nagana PZPN. 
co b. cesarza Chin. 

PZPN. nie wyiaśnia, za co zostal 
dr. Niffka ukarany i widocznie nie chciał
by ujawnić tej sprawy. 

Udało nam się sprawę tę cokol
wiek wyświetlić. Mianowicie PZPN. na 
wniosell śląskiego ZOPN. miał ukarać 
winnych Vi sprawie .skaperowania· gra-\ 
eza Igły z KS. . 06" Mysłowice do 
• Czarnych« Lw6w", 

Następnie pismo to wyjaśnili bliżej 
sprawę .Czarni"-.Mysłowice· i stwier
dza niezaszczytnIl ro ę dr. Niffki w ca
łej IIferze. 

!'!:! !nając bliżej motyw6w decyzji 
PZPN. musimy podkreślić, że jeśli is
totnie dr. Nilfka nie stoi w żadnym o
ficjalnym stosunku do władz piłkarsk~cb, 
udzielenie mu nagany przez PZRN. lest 
conajmniej śmieszne. 

Do Lake Placid\ 
Dotychczas zgłosiło się do zimo

wych igrzysk olimpijskich 15 .narod6w. 
Polska Niemcy, BelgIa, AustrIa, Kana
da, Cz~chy, finlandja, francja, Anglia, 
Holandja, Węgry, Norwegja, SzweCJa, 
Szwajcarja i Stany Zjednoczo~e. . : 

Ekspedycja norweska wy)eżdza JUŻ 
27 grudnia, szwedzka w kilka dni p6ź
niej. Niemcy opuszczają Europę 4 sty
cznia. W Ameryce hokeiści niemie~~y 
rozegrają szereg spotkaJ\, ażeby za:l~ć 
ubogą kasę. - Czesi i Austrjacy wy)ez
dżaj'l w połowie stycznia. 

Przed wyjazdem na olimpjadę ho' 
keiści czescy nosz'l się z zamiarem u
tZ'Idzić turniej po Europie. - Ostatni.o 
zadebiutowali w Paryżu z teamem stoh
cy francii, gdzie osi 'lgnęli wynik remi
sowy 1 :1, przyczem Czesi zademonstro
wali bardzo dobrą formę· 

Japonja wysyła do Lake Placid aż 
10 narciarzy. Polska ekspedycja naj
prawdopodobniej wyruszy w połowie 
stycznia. 

~----------------..... 7% ziemskie dolarowe 59.50 
4

'
/. ziemskie zl. 42.50, 42.75, 42.25 

8% m. Warszawy 65_00, 66.50 
8% m. Clęstochowy 59.00 
8% m. Kalisza 61 00 
5~ m. Łodzi 62.50 ' 
lO'; m. Radomia 67.00 

Zimowe igrzyska zapowiadają się. 
niezwykle interesująco. 

Obecnie można jw. nabyć abona
mentowlI kartę wstępu w cenie 45, 
wzgl~dnie 30 dolar6w na miejsce sie
dZ'lce i 15 dol. na miejsce stoj'lce. Bi
lety jednorazowe kosztowł\Ć będą po 3 · 
I 2 dol. (siedzące) i 1 dolara - stoj'l-' 
ce. Cena tychże bilet6w w dniu otwar
cia i zamknięcia igrzysk oraz na skoki , 
narciarskie wyniesie S, 3" i 2 dol. Mło- ' 
dzież do lat 16 płaci połowę. 

Program Olimpjady zimowej obej
muje 28 konkurencyj, rozłożonych na 10 
dni. 

Z krainy "wschodzącego 
słońca". ,----

Bardzo rzadko docieraj'l do nas wia
domości O poziomie sportu a zwłaszcza 
lekkiej atletyki w Japonji. To też nie
wiarogodne są wprost wieści o nowych. 
rekordach światowych ustanowionych. 
przez zawodnik6w JapoJ\skich. Tymcza' 
sem Japonja pracuje w sporci~ po~rostu 
najpilniej na Świecie i wykaZUje SIę po' 
stępami nadzwyczajnemi. 

W czasie wielkich zawod6w w To' 
kio, podczas kt6rych Nambu uzyskał ~ 
skoku w dal 7 m. 98 cm., a Oda w tr61-
skoku 15 m. 58 cm. osiągnięto w całym 
szeregu konkurencyj wyniki rewelacyjne. 
I tak: Yoshioka przebiegł 100 mt •. w 
czasie 10,5 sek., 200 mb:. - 21,3 sek.; 
Tsuda - 1500 m. 4 m. 03 seK.; Mugu' 
chi - 400 m. przez plotki 56,2 sek. 

Wszystkie te wyniki S'l nowe mi re
kordami Japonji. Pozatem Nakajima w 
biegu na 400 m. miał czas 49,8 sek.; 
fujida ń/l. 800 m.= 1 m. 58,6 sek.; 4x100 
-Uniwersytet 41.6 sek,; w rzucie osz
czepem-Sumiyoshi - 66 m. 3 cm., w 
skoku o tyczce Nishid8 4 m. 10 cm.; W 

skoku wzwyż - Kimura 1 m. 91 cm. 
Wyniki wprost świetne. Można prze

czuwać, co zrobią JapoJ\czycy na Olim
pjadzle w r. 1932. 

Meczu bokserskiego polska 
- Szwecja nie będzie. 
Jak się okazuje, wbrew pogłoskom 

zawody międzypaństwowe Polska-Szwe• 
cja nie odbęd'l się wog61e w bież'Icym 
roku. 

Natomiast pewnem jest, że dnia.6 
grudnia rozegrane zostaną pięśclarskle 
zawody Ł6dź - Berlin. 
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Kino-Teatr . Dziś premjera. Wielki podwó jny p<"ogram. 

O I. GONIEC NAPOLEONA 
A 

Z 
A 

Dramat z czasów wojny polsko-francuskiej. : W głównej 
roli niezrównany MACISTE. 

II. Handel żywym towarem e!':.J~t:~ 
Chrobrego 10 

nien zobaczyć osnuty na tle cierpień nieświad_ dzlewczllt. 
Sala ogrzana. Aparatura dźwiękowa Siemens i Halske. POCI:. w dni powszednie o g.~ó pp. w s ob., n iedz. i święta ofg. 12 w p. 

Za 1 Z!a~!r n~joowsz:vrh tSJ1CÓW 

Szkoła tańca 

n. FRYOWAlOA, Południowa 10 
Przyjmnję ZĄpisy P aó i Pan6w 
w kompletach i pojedyóczo. -

UWAGA: dla P. 'f .. Zwi/lzk6w i uczni6w 
szkolnych 50$ r abatu. 

Inform. udzielaszkoła od g. 10 r. do g. 22 w. 

Prywatne 

Lekcje Tańca 
Zii&ny mistrz t&neczny l ped&gog 

J. O ę b i ń S ki, Kilińskiego 15, 
wyucza, bez względu n& zdolności naj
Dowszyt"h tańców, ID. in. nowoczesnego taóca 
RUMBA' za cenę c&lkowitego kursu si. I~.-LekCje odbywaj" się w komplet.ach i pojedyń

czo. In!ormacyj udziela .Ię pryw&tnle ulica 
Kilinskiego Nr. 15, front, I .. sze piętro. --

"RUMBA" 
i inne tańce nowoczesne wyucza 

Prywatna Szkoła Tańca 

Zygmunta Henrykowskiego 
Cegielniana 21. - Tel. 168-43. 
Zapisy na kursy pooz~tkujących, za· 
awansowanych i pojedyńczo przyj
muje od li-ej rano do lO-ej wieczór. 

Asystent BRUNO MATH. 

Prywatna Szkoła Tańców 

J. Wajntrauba 
.tÓDŻ, ul. Kiłińskiego Nr. 44 

(2-gie podw. parter). 
Wyucza praktycznym sposobem bez względu 
na zdolnośt najnowIzych tańców obecnych, 
.a w pierwszym rzędzie znany na całej kuli 

ziemskiej taniec "RUMBA·. 
Przyjmuje w lrompletach i pojedyńczo . 

Informacje i zapisy pr1yjmuje od godz. 10 r. 
do 11 wiecz.ór. 

--.. --------------------
Szkoła Tańca 

Rutynowanego nauczyciel& 

l. LEWKOWICZA 
przy ul. Południowej Nr. 36 

prywatnie ul. POMORSKA 24. 
Przyjmn~e zapiSI na najnowsze i wirowe 

tance w komplet&ch i pojedyń •• o. 
Uwaga: Wyuczam naJnows.ego tańca .Rumba· 
b •• względu na zdolności w a.ystencJI ruty
nowanego t ancerza p. Aleks& Bramowa. -Zapisy przyjmuje codziennie od godz. 6 p. p. 
do lO w. w kancelarji szkoły I w mieszkaniu prywatnem od god •. 9 rano do lO w. ._ Ceny przystępne. 

Prywatna Szkoła Tańców 

l3. Libowicza 
~l. Sienkiewicza 15, tel. 145-22. 
~cz. tańców nowoczesnych salonowyclI ug najnowszej metody", a takte najnow
~go tańc& , RUMBA' w j!rupach i poJ edyńclo lei względu na zdolno.ć. Wyozerpujllcych 'Ormacyl udziela kan.elarJa szkoly w godz. 
~.-I pp. I od 6-H)..ej wieczorem. 

Zakład krawiecki 

A. BERMIC 
(dypl. w Paryiu) 

ul. Południowa Nr. 30_ 
~zelkie zamówienia na robot m Ikie wyko-
Je Solidnie, punktualnie, ta~o i ę na doaod .. 

nych warunkach. 

I Lódzkie Stowarzyszenie Hodowli Kanarków .Kanarek" urządza w dniach 6·go, 7-go r B-go grudnia r. b. ' 
WYSTAWĘ KANARKÓW, 

ptaków ozdobnych, gołębi I rybek /J eJitzotyezny<lb w .Łodzi" przy ulicy .. -ł 
Ołównei 17. Zgłoszenia wystaw- t ców przyjmują p. p.: T. Bittner, f 
ul. Piotrkowska 292 I W. Szmidt, '. 
ul Kilińsklego 108 - do dnia l-go ' 
grudnia wIącznie. 

Kurjer Krawiecki 

GELASSENA 
40 SIE KIEWICZA łO 

Odświeżalnia CENY 
Il'arderoby męskiej PRASOWANIE, 
i damSkiej Spodnie - 0,90 

PalOwa pralnia Marynarki 
chemiczDa i fubiarnia i Kamizelki 1,50 Palta - - 2.40 
Wykonanie szybkie Sukni - 2,20 

240-80 t;I~fon 240-80 I 
iiiiiiiiiiIiii Z 

Po powrocie z miejscowo~ci kuracyjnej 

Dypl. Masaży~ta 
A. Koimiń_ki, Zgier_ka 38, tel. 225-67. 

Po długoletniej praktyce w Ciechocinku 
t \Varszawskim szpitalu robi masaże przeoiw 
p a r al i t o w j , artretyzmowi, reumatyzrn6wi, 
ischiasowi i po gipsowaniu specjalnie przeprowadzam kuracje odtłuszczające przy po
mocy masażu. Posiadam liczne uznania przez lekany krajowych i zagranicznych O1"az listy 

dziękczynne od wyleczonych chorych. 
Uwaga: w mia.tach polączonych tramwalaml takt. przyjmuję masaże. 

Dr. med. 

NEUMRRK 
choroby skórne, weneryczne, 
nie diatermokoagulacją oraz 

kwarcową· 
MOniuszki 5 

tel. 170-50. 

lecz8-
lampą 

przyjmuje od 11 do I i od 5-8 w nie
dziele od 11 do l po poło 

Dr. Med. 

REICHER 
SpecJalista chór6b 

sk6rnych , wenerycznych. 
Leczenie diatermią. Elektroterapia. 
POŁUDNIOWA 28, tel. 201-93. 

Od 8-11 rano i od 5-8 wiecz. 
W niedziele od 9-1 pp. 

Dla niezamożnych cena leczn r= 

I 
8. wyLwórUla-----1 

rg
~. ~ ~!~n~tn~c~~~~~~:n~ 

na wystawi. Gospod. Hi
gienio •. w Lodzi, dużym I . srebrnym medal. m 

I • "KOŹMINEK-
• l - Główna ~I, tel. 175-09. 

Dr. med. 

STARKER 
Spec. chorób wenerycznych, 

skórnych i włosów . 
Sr6dmiejska 12 

(dawno Cegielniana 25). Telelon 126·87. Od godz. 9-1 I od i-8 w niedziele i święta 
od 10-1. 

Ola nle.amożnyob ceny lec.nlc. 

Dr. J. NADEl 
Akulzerja, choroby kobiece 

Godz. prlYJęć od· 8-5 I od 7-8 WleCJl. 
Pomorska Nr 7 Teler. 127-84 

Do akt Nr: 2M2 l 2663 1031 r. 

Oglosaenie . 
KomornIk: Sl\du. Grodkkiego w Łocbl ADA}!I JAROSZy;, SKI, zami eszkały w Lodzl, przy ul. Piramowlcoa nr. 7, na ...... d,le art. 1030 U. P. C. ogłasza, te w dniu 2' grudnia J031 r . od g. 10 rano w bodzl, przy ul. Ogroolo..-ej 2 

odbędaie Bię .przedu I przet&rgu publlOl'nego 
ruchomości naldących do Szymona Gełdzika 
j sll:JadaJ l\Cych się z ufZ'ldzenla .klepu I manufaktury oszacowanych- 11& sumę zl. 9~. 

Łódt, dnia 111 listopada I~I r. 
Komornik JAROSZy:isKl. 

Do· akt Nr. 03711931 

OgloSzellie. 
Komornik S~du G1-o&.kl.eg<l w Brzezinach, !oEON ROTHE, zamieszkały w Brzezlnacb, na 

zasad.le art. 1030 U. P. C. og/a.s.a. że "" dn I u 27 listopada 1031 r. od godz. 10 raDO w Zale.lu gm. GlIłkówelr odbędzil. się spr.odat .. przetargu publicznego l'u<loolnOŚci należących do Leona Witkowskiego I slcladającyeb się 
z dwuch koni oSlaoowany"h na sumę zł. 490. 

Bn.mny, dnia 2" listopada 19S1 r. 
Komornik LEO ROTHE 

Nr. E. 1592 1931 r . 

Ogl osz en je. 
KomormH: ~du Grodzkiego Ii lewiru 

egzekucyjnego powiatu łódzkiego, .PIOTR 
PILICHOWSKI, zamieazkaly w Łodzi, 
przy ulicy Zi.uonej' nr. 63, na :ll\SIIdzie 
art. 1030 P o t. Cyw. podaje do wiado
mości publieznsj, te w dniu T grudnia 
1931 r. o godz. 10 rano w gm. Rado
goszcz, nI. Piłsudskiego H, odb~zie ,ię 
licytacja rnchomoścj, nalsż/lcych do Marty 
Kmin, kładajĄcych się z maszyn, narzędzi 
ślusarsko-kowalskich, mebli, maszyuy do 
szycia, żyrandola i blach alumilliowych, 
oszacowanych na sumę 750 zl. 

Spis rzeczy i szacunek takowych przej
rzany być mote w dniu ' licytacji. 

Lódź, dnia 20 listopada 1931 r. 
Komornik Sądowy P. PILICHOWSKI. 

Do akt Nr. 10- 1981 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik _du Grodzkiego w 'Jodzi, 

IGNACY HERMANOWSKI, zamieszkały 
w ~odzi, ni. l l-go Listopada 37-a, na 
zasadzie art. 1080 U. P. C. ogłasza, że 
w dnin 2 grndnia 1931 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul. Tramwajowej Nr. 8 
odbędzie się sprzedat z przetargu pu
blicznego ruchomości, naletĄllych do Fe
likl8 Kaliny, i składajĄcych się z mebli, 
oszacowanych na sumt} zł. 2680. 

Łódź, dnia 4 listopada 1931 r . 
Komornik HERMANOWSKI . 

Do akt Nr. 2020/1931 r. 

Ogloszenie. 
Komornik S"du Grodzkiego w Łodzi, 

JA...~ RZYlłOWSKI, zamieszkały wŁadzi 
przy ul Sienkiewicza 67, na zasadzie art. 
1030 U. P. C. oglal!za, że w dniu l gru
dnia 1931 r . od godz. 10 rano w Łodzi 
przy ul. Piotrkowskiej Nr. 69 odbędzie 
się sprzedaż z przetargu pnbliczuego ru
chomości, nale~cych do J6zefa Rozen
holca i składaj/lcych się z 300 mtr . towa
ru damskiego paltowego półwełnianego, 
oszacowanych na sumę zł. 1200. 

Łódź, dnia 16 listopada l !l31 r. 
Komornik RZYMOW KI. 

Str. 9 

Do· akt Nr. 1214 1931 r. 

Oglosii5enie. 
Komomi\: Sądu Grod.~ w Brze.inach. liEON, RO'lHB, zamleozlr .. ty w Brzezinach, na zasadzie a,t. 1030 U. P. C: oglasza, je w dniu 

O ' ~ adnla 1931 r. od god.,. W rano w NarolinIe gtm Galkówelr odbędZie .I~ spuedu z przet&ł"gu publiczne,o "lOChomosoi naldą
cych do MarJI Koc.alokiej. i skł&dlaj"cych się z dziesięciu tysięcy cegły ,..loneJ oszacowa
Dych na. .... mę zł. Il00.-

Brzez;łIIJ, dnia 21 listopada 1931 r. 
KOIDo ... i\: LEON ROTHB. 

Dr. Med. 

Jerzy Sudya' 
Cheroby kobiece i akuszerja 
ZiELONA 30. TEl.. 115-27. 

Przyjmuje oa 5-8. 

Dr. med. 

H. Gutstadt 
akuszer-giAekolog 

ZACHODNIA 62 (~ódmiejska 14) 
tel. 129-52 

pny)muje od 9-10 i od 5-7 pp. 

NAJTA~SZB ż.RóDLO ZAKUPl: 
TOWARÓW WEłSlANYCH Z FIRM : 
BIELSKICH, TO!llASZOW8KICH 

i LBO 'HARDTA POLBCA FIRMA 

SALOMON SULKE.S 
ŁÓol 

:-;owo IEJSKAo ]6. :: TEL. 163-M. 

UWAGA: 
Wydajemy lIolekcje kraw<loDllll 

IWWIUIUIIIWUIWIUIUHlImłIIIIIHIIWIIHUUUHDUIUU_ 

Najnowszego tańca 

"RUMBA" 
wyucza znany nauczyciel 
Sl. RYBOWSKI, Kilińskiego 163 
dla swych bytych uczenie j UCl:ni po cenie 
U. 3.- Dla uczniów początkujących calko
wity Kurs tańców najnowsz..ych lub wirowych 
% powodu kryzysu tylko za %Ł 12.- Zapisy 

lekcje codziennie od g.IO rano do 10 wiecz~ 

" 
FUTRA" 
Główna Nr. 9 

poleca we wszystkich gatunkach futra 
oraŁ wszelkie zamówienia wchodZlIce w 
zakres kuśnierstwa. Wykonanie solidne. 
Posiadamy wielki wybór kapeluszy mę
skich. - Polecam si łask . Wl I dom 

---------------------------------~, 
Biiuterje 

zegarlr! na raty, cenr 
gotówkowe p o l e o a 
aPreeiosa· Piotrkow .. 
t. 123 w podwórzu . 

SKŁAD fUTER 

Piotrkowska 19 
'l'ole!. 162-23 j 224.-66. 

Zagin~ł kwit kauoyj
ny wydany w BI~ 

ktrowni Łódzkiej ... 
Imię Wacła"a Snop
.lro ..... ki"«" sam Bre
ziilltlrt. Nr. 711. 

Inteligentnych, 'ffJ
mownych akwizyto

rów poszulruje biuro 
.SlInk.', Główna U. 

Pracownia kuśnierska na miejscu. 

Uwaga m Uwad 3!ł! M lesllI:nnia jedDo-

M E B L 'KUEPUJClEG I Ę!!iT E I {~J~!r~:{rf.~~i oru pokoje umehlo
waae poleca uajko
nflluieJ t11ko biaro 
,Sliab". Główna G, "vlliN"POL" l ~~nt~J.1I piętro. tel. 

gd1t OlI plęlrDe, trwałe i tani. 
P. '. Prosimy 'WfÓ<'lć u"a~ ua flrm~. 
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Dźwiękowy Kino-Teatr Od wtorku dnia 24 listopada i dni następnych 

"Przedwiośnie" Najpofężniejs.za dźwiękowe arcydzieło dramatyczne króla reżyserów Cecil B. de Milka p. t. 

ynamit 
Role główne odtwarzajll 

Conrad N""age1, 
~ay J' oh:n.sohn, 
Char1es Biokford. 

Następny program: .KOBIETY z PRZESZŁOŚCIĄ" Nad program ciekawe aktualności filmowe i wesoła komedja . 

Żeromskiego 74-76 
róg Kopernika 

Pocz~tek aeansów w dni powo .. o godz. 4 p. p., w niedziele i święta o g. 2 p. p. ostatnie o godz. 10 ",Ieez. Ceny miejsc: I 1.25, II 110 gr., 
III-W gr. Kupoay ulgowe po 75 gr. na wszyatkie mieJaca ważne we wszyatkie dni z wyj~tklem sobót, niedziel i 8wi~t. 

UW AGA: Passe-partout. I bilety wolnego wejścia w niedziele I święta bezwzględnie nieważne. 

-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
Ą\ KI O-TEATR Dziś i codziennie! Wielki film Fox'a z życia arystokracji p. f. ~ 

~ "RAKIETA" ~"~m~d"m~ts5?~9p~.~ro~,,§"~ ~ 
S· k" 40 T l 141 22 Cathenne Dale Owen ~:..:ł~:n~~m- Warner Baxter '1 len leWfcza . e. -. PocZ4tek seansów codziennie o godz. 4 po po!., "'!' so~o.ty, niedziele i święta o godz. 2 po po!. Na l-szy seans ,,. 'fi,. ___ .. ra 8ym!. pod dyr.p.R. KANTORA. wszystkie miejsca po 50 gr. IFI 
m~~~~~~~~~~~~~~~~~~~_ 

Kino Dziś i dni nastcpnycbl Wielki podwójny program 

I H dr', - M t B- ł S t ) Iwan Mozżuchln w ro-
I a hl ura { la 'y za an li głównej LllDagower 

\ 1 Betty Aman EEERA ----
Zawiszy 22 ( Bałoty). 

Po~~tek seansów: w dni powszedn;łI o g. 5 
po pol., w sobotę i niedzielę o g. l po pol. 

II O k
w roI. gł Roland Varno i 

WOC za azany Albertini Tamara (Spowiedź 

• ~~-I:;~g~~fie?i~uś~ia;:~~~~;X 

f~~~~~~~~~~_ 
ł/ BAKINOJ-TEAKTRA Franciszkańska nr. 31-a ,,. 
.... , róg Brzezińskiej !li 

Dojazd tramwajami 1. 6 i J 4. 

11 Dziś i dni następnycb Dziś i dni naatępnycb ,. 
.. , Najwspanialsze arcydzieło Iilmowe, malujące z całę grozą tragedję !li 

ł\ Xl,rK'STA'i'J'"A ~ 
'1 W rolach L p i H 8t U ,a 
., głównych; ee arry ans uwe Ff 
4/ Obraz ilustrowany będzie śpiewami artystycznego chóru. ~ 
• , Nad program: . Pierwsza miłość Kościuszki' . 

• Początek codziennie o godz. 430, w soboty, niedziele i li więta od godz. 

ł\ 
12·ej do S-ej wszystkie miejsca po 50 i 40 gr. 'z ndziałem o Kie.try. ~ 

• Orkiestra powiększona i śoiśle dostoso"l'<8nll do treści obrazu pod kier. 
znanego kapelmistrza M. LTDAUERA. 

,~~~~~~~~~~-
KINO -TEATR 

ARS 
Od wtorku dnia 24 listopada i dni następnych. 

Najwspanialszy podwójny 
program ... 

BAŁUCKI RYNEK Nr. 5. 
1 szy obraz. Głęboko wzruszajllcy dramat z ty

cia kobiety, która się poświęciła !... 

Tragiczne dzieje wychowanki klasztornej i latalnej pomyłki ; maU:eńskiej 

Lzy ukojenia 
= -
= 
s: 

= 

!n';~:~rllc~ó;~:kc:~ I ris Arian ib;::; Werner Pittschau 

PŁONĄl~YYStEP 
s: = 
s: 

Wielki sensacy;no-awanturn!czy IIlm z tycia osadników Zbcho(i\l. 
W . roli głów- I a c k H o I t 
neJ: cowboy V 

== Pocz~tek seansów o godz. i po pol., w soboty, niedziele i śwjęta o godz. 12 w pol. 
s: Orkiestra pod kler. SZ. BAJGRLMAKA. N. pierwsze se ..... ceny ,niłone. 
a 
lIk'illlIlllBlllllIIII_IDIU.u 

Ceny ogJ:oszen: Za wiersz 
logi -
zł. 1.20, 

C e n J p r e n u m e r a t VI mJeslęcanle lO LodJi zl. 

.ICed&ktor: J Oze( ~rzy by Iski. 

ft.m qlranlczn,ch 
5.80, na prolOlnejl al. 6.JO, 

młodocianych kochanków. 

KI~~~ATR 
Dziś i dni następnych 

'::k:~~~n~~ Do I O res d e I R i o 
Film osnuty na tle powieści Conrada Berkowicza 

p. t . 

Córka poskromiciela 
niedźwiedzi C 

IE 
CHA 

w dramacie rozpętanych namiętności .DZIKA MI
ŁOŚĆ'. Rzecz dz ieje się współcześnie w Karpa
tach. Nad program wesoła larsa. Następny pro-

gram . GILOTYNA ". Sala d. ogrzana . 

Pocz. seansów w dni powszednie o godz. 4 po poł. 
w soboty, niedziele i święta o godz. 12 w pol. 

Od wtorku, dnia 2' do ponledzlalku, dnia 
30-go Ilatopada Jg3l r. wl. 

KROL BUŁGAROW 
W roli głównej: Georges Milton 

Ja mam sw6j sposób 
Dobry tylko dla mnie, nie dla smutnych osób 
Ja mam swój pomysł 
I nikomu go nie oddam, nawet w komis 
Na zły los, troski wcllli. gwiżdżę ja 
Smutek każdy wszak się stłumić da no tak 

Bo ja mam swój sposób 
Gdy jest tle 
Niech każdy wie 
Ja śmieje się. 

Następny program: ANNA CHRISTIE. W roli gł. Greta Garbo. 

Poczlltek "eansów: w dnt powszednie o godzinie 4-eJ, w soboty, niedzJele 
I święta o godzinie 2-ej. Ostatni seans o godz. g.J~. Na plerws.y seans 

wszyatkle miejsca po 60 gr. 
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